
inłitrauią w tQ\lli~ 
'kmnka. DB; 

it w ,W&rsnwru, r1ruła 7. 
'·utwffi, lratJtt1a Il 

Rok III. 

o e ł. os z E 11 A w Kr41estwle Polsklem: 
Zwy11zaj1111 50 fen. u wiersz petitowy jednoszpaltowy (na': 

stronie sześć szpalt ). 
DrobtHh 7 fen. za wyraz, najmniej 76 fen. 
łia!iuł'ana (po tekście): Mk. 1.25 za wiersz petitowy (lrir, 4 s.zp1. 
łłekrulogh 1 Mk. za wiersz petitowy (str. 4 szp.). 
W dzblB lunul 11wym: Mk. 1.25 za wiersz petit. (str. 4 szp.). 

1 Admh1. ~.~u!ljer~ Pfoek. "; PabJanloa: ul. Zamkowa 11; oraz w Sosnowcu, KaHszu1 
szka.ob, . "' Mławie, w Małkini, w Pułtusku, w Sledloaoh, w Sieradzu I t. d„ 

~ 

Rządy bolszewickie. 
Wśród irwięziiQnyiah hltedaw!Il.o byl}"Ch r.e-i 

~vio1ueyj-nyicli minLstrów, znależll sJ,ę mi~ 
iu.n.ymi p.w.ywódicy rosyjskiego soojal:i.En~ 
Czernow a. A wksootj-e w, tudzież grośna „hab.., 
ka reiwioiLUJeijd" .Bresz.ko. Bres:Zlkow&ka. Dla tej 
ostatniej pobyd: w więzieniu nie joot now.ościąi 
ma już za robą &J.es.iąlli .l:a,t twieaidzy, Sybi~ 

I wygnania, emigra.cjn, a zawsze za rewD'1UJcyjn~ 
ecrcjal.istyemą :propagandę. P-0 zwycięstwie ir&\ 
wolucji pow.rót j1ej dQ baj!u wiiooił filę w tcyJ 
umfaJ.ny poc.hód. Pi0w-0looo ją międizy dnnemi 
do tak xw. wstępnego pBJJ.'!lame.ntu, iezyili Rad:yi 
irepwMJki, !której ipiierwsne !P'rn~i·edzenie u.ga~aJ 
la, jift'kl() najstarszy czfonek. Teraz bolszewicy 
remknęli j,ą d-0 twierdzy, ?moo llrontl'reWlOll'UIC!jO: 
~ęl -

W:hlttotr ~eI'\llO'W, iby!y 11.lld!n.iSt-eir roiliniclwa 1'fi! 
ctrugim gabinecie r.ewl()llUICyjn.JIUll Jem auito:Vet:u 
Z1na:n.ego projektu 'WJl!Wr~DJia ziiemi, któiJ{ 
wyw&1'~ w całej Rosjd niebei.'.l.lpi.ecmne illllmie.&l!l~ 
;nJe. Do wta<tniiego nądu już nie mtleżal 1 
zwał'Cml nawet gwalrowniie Kere:ruak.iego w 
swoim QII'ga.nie „Die:Jio Na:roda". I oo. tak!Z~ 
od.siedzi.al m mQ11airohji wiele Jia.t w wJ~eniui 
a w o&ta:1IDc.h latach pl"red wotną żył na ·wy!. 

• gn.a!Ililiu w 81JwajiCB.•rji, gidzie uezestn.iezyl ·w lmin~, 
fereniCJji .zimerwakWk.iej. W racJm soojad.isty>02Ą 
:nym przecLsta\\liiał ikńerunek skrajny, stosum„1. 
JiloWJO zb!li.OOny do ma~ i. mi1In10 W 
Lan.Ln d 'lrowm ikautll go teraz a.resztować ~ 
lbo tyJilro, że poj·oohal do glówn.ej kwa.tary, aiby 
1bun z .kiilJru illiuj1Illi socjalistami nara&ić si(i 
nad utwor.reruiem koneentracyjnegio &00jaU~"'fy: 
cz,nego irz.ądu, Jm-Ory·by opad ~ft u ~ytij 
rui.cie. - , · .r 

Ni em:ndej :radjikafoym eoojał.is'tą i~ Aw" 

I ik:&en:tjewi który stal n.a iea.e-1.e c.bllopslriege 
rz.wią.Llm.. Na1efaJ do kilku :rew-0lucyj:nyieh gar 
hmetów i by\! p.rzeW10<1nic:z.ą'eym rady irepUtbili• 
ki. Bolszew•ky uwięz.Hi g-0, ·p-0ndawflit w związ.. 
1m cllropshlm wy~tępowal ;pr:zeciwlro foh ty( 
it"anji. Czern-OW i AwJsentjew są również ~„ 
kami koniiJly;tuanty, ale 111ie'tyka1n.-0ść poselru 

I nii.e 'lliOOioo.nila oo więzienfo.. Lenin, jak rwiatl<o-

1 

mo, nie choo dopuścić d>0 !i'Jwolooia k-oMtytu:~ 
cyj.nego s.eJmu, d'Opóki nie ubrw~ swv}e1 
wlad.zy. 

I Jed.noereśnfo z atestO"'\'rnniem caleg-0 ~ 
regu socja:lfa~,tó:w i lm<le,tów, b{tls.zewky otacza, 

l i.f! si~ iywi'°11SJm1 o prze:;z.;l'Ości 00..rdoo ni'Gpe-

1 
wnej~ a}bo też wyraźnie zd·ecyd'Owanej. W &

sta'tillch czasach prezesem banku państwa m" 
.

1 

sta:ł mia:Uowany sz.ambeila:n Bezob.ra:zow, gro.. 
śny f:!.Vt'(}jegio e;za•su w.spólnik w. ks. Miko.lajia 

! M1kołaj'6Włt,za sta.rszego i AleŁ~go w s.peku.l:J... 

I cjach mttlldżural\.i·ch. Bewl:n:32ow pn.y pomio„ 
. ey w. ksiątqt uzyska! Cłd rządu oH)rz.ymie Jron„ 

ee:sje dla ek..9J'loata-c.ji la.sów nad Jalu, którycll 
część pol'{}rona byla w KC11·e:i. Dla uregulowa
nia prawnych sk..s-unków w tych strona:ch, na"' 
lda11iał ną<l <fo aneksji Korei i ta właśnie a.! 
gita<Cjia stała się pa\H>detn Vt'\OjnJ mand·turslti~j1 

!i. straszUwej klęglti rosyjsJ.tiej. Beiobraww był1 

Zll1Wly, j.aiko śmiały ibe.u.:zelny laipownik, 1dócy; 
zdepra wiowanej kli'Ce dv.-'10r&kiej ułatw lal roi.: 
mai;te skandaliczne Sipekulaeje. Po wolnle z.ni•. 
k'11ął z p.awi·er1Jchni wśród ogólnej pogwrdy i, 
ODll!rt.enia spo1eczeńsitwa. Teraz, ńagle zinowu 
wy1plynął, jako fi.n.ansiowy dioradca wlsz.ewi„ 
ków. Trudno o b.atdziej paradoksalne ze.st.a.~, 
wie.n.ie, ja:k program Lenina i życiowy świaJJo... 
pogląd Be:robraz.owa. W iem ty1lklo się z,g::u:I~ 
jl:h i.e obaj eą~ kaidy w inny .Sip.os.óh, szermie:-i 
rzami spole!Clillej an.archji. 

Charak~ery:s.l,reme by1'o p&'Jiedzenie „iro-) 
miisairzy Rady·• prze:d wyjazdem delega!ów <llO, 
Brześcia. T1'Clt"1fil postawa WLJ.iosek, aby. wy-; 
s:tosvwa6 do Paip1eia wez\rnnrle o wywarcie na-; 
ds.ku na pańs·twa kafofa:kie w siprawie pokoju.: 
Komisarz dla sp.rnw oświa.tyt tunac.za:rslci,! 
1,wal<czal te.u 1wmysł, jako niezgodny z pro.gra-~ 
mem pioNtrcz.nym parlji, mimo t·o jei1nak wn:i.'°'"l 
sek T.ro.cJ\ie!J'o z.os;lał uehwalony; zastneoom» 
tyilko, aby p';pieia ni.e tJ'iulować „Jego śwtą.-: 



l~;.__------~~--~---~~~---------~---·-"'>~~~~..,,;..:..~.;=,2f..~~.::..::..~~~ ......... ~ 

l 
nr-erki; polawfa~ ~~=l toh1iwrością", i aby nota by~a zredagowana w 

id·uichu ściśle demrnkratyicznym. 
fumhno '\r15zy'Stlro pDlożen.ie <r.Ządu oolsz.e-

1\'tiekiego jest b:ar<lLJo !llieipe.wne. Wprawdzie 
,mzędrQwy aparat informacy;,ny pracuje ja·k 7Al 

:'llajle1pszy,eh ·c:za·sów bimokra:cj.i, ·rozszenając za 
[t0Śl"edn1etwe!Ill •peterslmr,:;kiej ageneji zmyślo
ne l'U:b odpowiedn:io .p:rzy1pirawl-0ne wiacfomo
ści, o wie•Hdeh ZW),cięstwaeh -0dnie.;i'onych nad 
:;v;Qj:skami Kailedii!lla i D>rnt•o1wa; a'le już i w Pe
forshlll'gu wi·edizą, że koz'frcy .clońsćy tnyirnają 
&ię Ill'C}OOO i w swoi-eh miastach ·wypęd:z.iłi ws.z.ę
dzie 1."1{).misaiJ:zy ustai:wwfo.nyd1 .:pr.ze,z Lenina~ a 
-czerw'Cmą gwar-Oj.ę TO'ZlO:r<oHi. Rcsja p•oludnfo
rvrn nie uzna.la dory:chczns rządów bOllszewic
ikich i d01bl"owo1nie ruch nie uzina, -chociaż Le
nin i Trocki oodziennJ.e don:o.szą o tryumfach 
'sw.oi:ch xwa1enników na po1udniu i w ma-1skich 
gllibeivnj.ach. Są to tak samo sfa.:tszowa-ne d'O-

; v.ieeienfa, jak sfałiszowaną była <lewe-s.za prze
. słana d-0 gooerala Duchoni.na, poprzednieg>0 
:gló\\'ne.go d0iwoocy, ::krtóra go zawiaidrumiala, że 
:państwa entente ~ly stlę [la ro21p·o'C,zęcie 
·uikła<lów •P'O'kojowych .. Kiedy Duchonin -ehciial 
aiutentyewość depeszy sprawdz.ić, ezenv•ona 
gwardja KiryJ.enki :ZMrliWlliowała go w sposób 
i6krywo.bój·~· -

Z iynla polityGznego. 
W biurze prezesa minisfrów otlbyla się 

Jion.ferencja z udzialem przedstawicieli wla<lź 
·okupacyjill.y·ch przy komisji. przejściowej T. Ra
dy Stanu w sprnwie ustalenia .pl'ojektu usta
wy Rady Stanu. 

Po wymianie mań i wzięciu ~ punkt 
Wyjścia poprz.e4ni.o za1padlej w tej sprawie u
ehwały redakcję pr-0jektu ustawy Rady Stauu 
ustalono. Pmjekt powróci jemeze do rady mi
Il'iistrów, gdzie już bez zmian będzie przyjęty, 
poczem ukaże się dekret RadJ: Regen;:yj,nej, 
~laszającJi: ustawę. 

Petersburg, 24 styc.znia. 
'(Telegram W, A. T.). 

,,Expres K-0.rresp." d<J.nasi: 

P.rezes Kolonji polskiej {?) w Pete-r.shu.r
gu otrzymał wfa.domooci, podług których woj· 
ska p-0Mde, będąoo pod wpływem emigrantów 
{>Olskich, walczą z wojskami bolszewiekfomi. 

Gwałtowna walka odbyła się pcmiędzy 
. 
1Ja.kszycami a. Bobrujskiem. 

Bolszewicy zabrali pola.kom w prowin
ejach białoruskich zapasy żywności, fak ie u
thodźcy polscy, pozostającr. w tych okręgach, 

_ ~erplą dotkliwy głód. 

no Mookwy przybywają codziennie liczni 
~biegowie polscy z ;połskiego Centralnego .liio
mttetu w Bob.mj-sku i -O§wiad-cz.ają, że chcą oni 
u. wszelką cenę porzucić R~_sję bolszewicką, 
'gdyż .. despotyzm bolszewików jest wprost bez

przykładnym w stosn.nku do lmłności kres-0-
wej, usposobionej narodowo. 

Petersburg, 24 styez.nia. 
(Telegram W. A. T.). 

Prasa bolszewicka donos.t :z Charkowa oo 
ina:stę.puje o ofensywie Gzerwonej Gwardji 
Rady cJ:iark<lwskiej na Kijów: 

Po ostate.oznem ze.rw<rniu genera1nego se
<kretarjatu Ukrainy z peter.sburską Radą lu
.dową, które .nastąpilo wslrnt€k odrzucenia 
iglów.nego żądania lłady komisarzy ludowych, 
Lenin zwrócił ~woją uwagę na Radę eharkow

. ską i przyrzekł charkowskiemu komisarzuwi 
,do spraw wojny Dubiczenkowowi- udzielenie 
poparcia zbrojnego w celu obalenia przemo
,cą generalnego sekretarjatu i buriuazji kijow
Atkiej. 

Armja 25,000, składająca się z Oxerwo·n.ej 
Gwardji okręgu Donieckiego, oraz oddziałów 
marynarzy, mająca do swego rozpo.rządze.nia 
artylerję, odnuciła pod Łubnami ukraińskie 
:wojska pograniczne i ruszyła na Kijów. 

Na po-lu<lniowym wscho<lzie od Kijowa 
.nastapiJ.o starcie z silnymi oddziałami wojsk 
'u-kraińskich. Po gwałtownych wałkach ukraiń
-ev musieli sie cofnać w kierunku swoieh sił 
gi:hvnych, skonc(mt;owa.nych pod Homlem i 
Mohylowem. 

Członkowie generalnego sekretarjatu 
znajdują się P'°<lołmo w bezpiecznem ukryeiu. 
Wyjechali -oni, podług poglosiek, na .czas do 
Mohylowa. _ 

Cały Kijów drży od huku annat. Straty 
~ą. podobno bardzo wielkie z oau str(}n. 

Z powodu tak waznych wypa.dków odwo.. 
lana została Baiada ministrów ge11erałnego se
kretarjatu ukraińskiego, zapowieooiana na 
2S-go b. m. 

Charkowska Rada proldamowala uin·ai1-
ska republikę bolszewicką~ pozostającą pod 

. ni;ogranfozoncm panowaniem P..ad robotni
ł}Zycb i żołnierskich. 

Oglos·zono rozwiązanie Centrałnej Rady u
kraińskiej. 

Jare~wlrnumH drnx~rn1 a. 
_ Petersburg, 24 stycznia. 

Gene.ra1ny sekretarjat ·U krainy za:rekwiro-
wał pewną drukarnię kijowską i rozp~c.ząl w 

o Od n1Yowam'e banknotów. Je<lnoczesllle p.o-ll"el rw-. . . 
•·,~stal w Kijowie ukraiński ba.:ik e1msy1ny. 
, ",~ :t,1',;;~ ' 

I\ on1unil{af,nicmic cl1i~ cze. • 
śród l'U'dn:cśoi ~-~ ~ 

. sku!ków ro:ipędzerua. 

B.Efł:LIN •. (Urzędowo). ~ielka. Kwatera.·'.l 
Główna donosi dnia 24 stycznia,: 

Front mlfeedoński. ce a:tle1o-na, przeważa i~ 
_. , Ros:i doj<lz.i.e d-o kr'w:awyeh :r .• •·" • J 

W poszczeg6ln1e'.f .*'~ działahulś~ ; 
Zachodni teren waJk. Arty le tj i. 

Na południo „ zae"JI:"1..oo je~fora. Do j ra 
żadnych SleZególnyeh ·wydane:ń. . ~. rozehł\'ial-0 się natare:i~;~~ielskie. 

OiywioRa dz.iałaln.ość piechoty naszej :przy• .. · 
sporzrła nam w wielu miejscaeh kontu · jeń.; , łi 
ców. Przy drodze B ii s i n g h e ę S ta d e n. 

Włoski tę:rł!n walk. 
z:tlobyto 6 karabinów mru;zynow1·ch. 

W schodni teren walk. 
Nic nowego. 

Berlin, 24 stycznia. 
(Telegram W. A. T.]. 

Dzisiejszy „Borli-ner Tagebfatt" d<>n'()Si; 
U kanclerza Rzeszy odbyfa się wczoraj "Wie

cŻormn konferencja, w której udział wzięli 
również gen.-feldmru.-szalek polny Hindenburg 
oraz gen. Ludenifo.rif. 

Berlin, 24 sty<:iznia. 
(Telegram W. A.. T.). 

Biuro Wolffa do.nosi: 

W czo.raj wieczorem odbyło się u kanclema 
Rzeszy -zebranie zarządów frakcyj parlamen
ta.rnycb, przyczem sekretarz stanu v. Kii.hl
mann złożył wyczerpujące sprawozdanie z do
tychczasowego wyniku rokowań brzeskich. 

W związku z tem wywiązała się szezegó
lowa dyskIBja .nad sytuacją przyezem posta
nowiono, że oświadczenia kancler~ Rzeszy w 
komisji głównej parlamentu będą dziś szcze
gółowo omawiane. 

Na zebraniu, jak dotychc.zas, (}bee.ny byl 
również przywódca 'Iliezależnych socjal - de
mokratów, poseł Haase. 

Dziś •przed rozpoczęciem posiedzenia ko
misji glów.nej pa.rlamentu przewoonk1ząey 

f.rakcyj ·prawdopiod!r:>bnie jes.zicez raz będą .przy
jęci prnez ekscelencję v. Radowitza. W ko
lach pa.rlamentarnych liczą się z możliw-Ośfią . 
p.osiedzenia kanwentu senjorów przed zebra· · 
niem k.umisji głównej parlamentu. 

„Vorwarts" pisize: 
Podobno kanclerz Rzeszy będzie mó'\\1ł o 

Pierw:1zy G~~e:rał • Kwatermistn 

Luden.dorlf. 

inio i w Wind1iu. 
możliwościach pok.oju na wschodzie, oraz po
ruszy kwestję nowego rachu pok®jowego mL 

zachodzie w związku ze zmianą stanowiska 
Wilsona .i Lloyd George'a. 

Nie bę&zi.e on też mógł pominąć prawdo
podobnie nowego źwroiu w za.granicznej po
lityce Austro - Węgier, ·. gdyż fakt ten, 'Zdaje 
się, odegra dużą rolę w debatach. 

W imieniu socjal"' demokracji przema
wiać będzie Scheidama.nn. 

Berlin, 24 $\~c-znia. 
(Telegram W. A. T.). 

Biuro Weilla <lonosi:c 
W sprawie niemiecko w austrjaeko - wę

gier.::kfoh pertnktncyj ekonomie.mych },Bo11i
ner Lokala:czeiger" jest w możności zakomu
nikować, że pierwotny plan rozwiązania tej 
kwestii w d:rucbe związku eelnego na wzór 
p&przednfogo niemieckiego zwią*u celnego 
ostatecznie został 1anieihany. 

Wiedeń, 24 stycznia. 
(Telegram w. A. T.}. 

Onegdaj odbyly się wain0 narady w spra• 
wach polttyki zagranfoz:n.ej. 

Do Wiednia przybyli prezes ministró-w 
węgierskich dr. Wekerle, or.ar. hr. Tisza i od
byli z hr. Czerninęm <iluższą. konferencję, na 
której hr. Czernin skremt. przeMeg rokowań 
pukG„,., -~~yc:t„ 

Następriie hr. Tisza, ::.i". vYekerle i hr. 
C.:cmin udali się do cesarza Karola, który 
ich przyjąl na dJ.uższej audjeneji. 

Szcz0Hóły za9orzoń w L1ui11iu. 
Bern, 24 styez.nia, · 

I {Telegram W. A. 1.}. 
Pclin-0moT·nik Rumunji w Petersburgu w dniu 16 b. m. wybUJchły równooześnte 

w.reezyl lromfa.arz:{}Wi lud-o·weanu dla spraw za- ! w LugJ.unie i w St. Etiei:in~ s.lrajki re'Yolucyj-
granicznych notę z odpowiedzią na ult.ima* I no. 'Wynifly one na tle ząaan ekonom1~nych, 

. . l leez wkrótce przybrały charakter polityczny. 
tum rosnskie. ł · · f ~ • • · • ali 

Nota stwierdza iprzooewS'Z)istkiem, że u- ł . Si'ra~kµiąc.y de~o·rrz:1racy;µi18. przeciąg 
k . I '.PI"'L-ez whee iriHas.ta, zada.1.ą'il pok<JJ'U. 

wię:liieni oiiec·rowie aust.tjłic o - węg1e-:scy, 0 . ur L i ;i . " 
1 

·.rt 1. dosz„„ 
• • • • . .n n ug„ume w ze.sz y .wwaJ_·~eA. iv 

których wspomma u:tunatum znow wypuszcz..,. przed gm~c!iem :r&.tmn:a tlo krwawych starć; 
ni z-0-gtali na wolnosć. lU!fuośe o_l~eg!a gir..ach ratusza, w którym by:-

P-0zaitem zarz.uty pootawhmB przez Radę iy wla.fl·z~ ·Eiel·s.ki-e, żą•.iając oo ruch. tani.eh 
komisarww ludowy,eh 'Dipierają filę prawdopo- śmdków 1ii;;;-'w11·ościowy·rh. 
d ·h ·e n."' niooprawdwnvd1 pogloSJlmch. W St. Etienne (Dep. de l'Isere) ro:mmhy 

o ill ..,,... J • 1f • L • • • 1 - '·t L d 
· id · t że wo·.sili:a rumuńskie na- m1aay Jei;zcze powaznie;;szy Mar<Ui er. u -

Niep.raw ą J-es:' ~ . . . ność r ata sklepy i pałace fabrykantów. 
padają n.a :Cran.'Slporly bolszewi.ekie! rabuJą to- A·czkoi1 k .strajJrnJąicyrn p.rzyrzacwno pod-
·wary i I'I0'1.ib.raiają konwoje. mesi-eni płacy, nie zado.wolili się -0ni tern i 

Natomiast rozbrojono i aresztowan-0 człon~ strajko\\ja:li w dałszym e.iągu. 
ków band bolszewickich, które rozpoczęły wal~ W ,P,iątek ubie.g~y doszło da walk nliez-

. t· to . .t;~l.ri . nych, w .. · zycze.m urzą<1z-0n.o ba. ryb.dy. · ki na . ery ryum rumu=.i.em. 1 . 

, . • . . • • Ch/ar-. \tery:sty.c7'n;}"m dła powagi sytuaeji 
Rząd rumunski ·oswiadc~,. ze ~10 mo11:e jes~ i.xkt, łe na granicy szwajearski-ej oołnię

pozwolić na to, by maksymaliso1 rosnsey wzy- to oo;i -ugi poi;;terimek ian1Ia:rnietji pogra.
wali lud rumuński do buntu i narażiali go, po nfozn~j; i:andarmów wysłano do miejscowo-
[laj1okmpnieij,szycll klęskach, ies.iicze :na ()~Op- hCi 'o~jętych ~traj~em. ··. '. . ·. 
nnści w1o~l1Y d{)IIllD'Wej. . .~ nad g~anicy g~ml"W!&k:iej wys!1l'Il-O do 

Jednakże do rozpoczęcia. kroków nieprzy- Lug~u 50 zandarmow. 
jacielskfoh między Wielkorosją a Rumunją 

niema przyczyn pawaźnych i gdyby mimo to 

boil.:srz.ewiicy naipadli na naród mmuńsili:i, oo 
śwta..t icaly piotę:pllibJ7: ·tę zbrod•nię. 

Sztokhohn, 24 styic.mia. 
tw walrrlY'm Zjeździe p.rzedŚUrwicieli _ -Ra:d 

tr~ów i :Ziolnierzy, jaki odbywa.Się -0:beo: ' 

(Telegr::uu W. A. T.). •.. c:.;;,<'. 

Wiedeńskie c. i k. Biuro 'Teleg~~~-l~~~~ a 

don'Osi:; W dniach 21-ym i 22-im b •• rn. T?V!l~ .· ._ 
e;zęto pracę w większej części prz_eds~ ~bioi::t~ 
wmorąj pracowano wt. wszy;;;t~1ch z..Jda ··~ł· :: 
."-on wy>n~ku tak ż.e ruch stra3kowy rab~ .. · . .c· J•....,. ,l't.~ ' ' • ł. . • .. • + 

ków wi~deiiskich na.loży u.wazać »A- fł.n.<..n~» , . ..;.d 
hf ( . . ./:'·~ 

-Wiadomości, :r·.-~cho-azą.ce z pro~~'\ :c 
wskazują również na to, że strajk po wię~:_ 
c~ęści Z&k(}:ńc11yt się. Podczas ~ego siiTa,llti\l 
nie dc~zi:o nigdzie do jakkhś w1ęk3Zy_eh UJŚĆ( 

lolszswicJ rabult. 
Petersbure,1 24 styaznla. 

W nocy L 18-go na 19-ty b. m. ·tlm,zcza bół
sZ"ewicka dokonywala rabunku w w d'lmacJi. 
prywatnych, palaooch 1 muzeach petersbur· 
ok ich. 

Uzbrojone b&niły wtargnęły do „Ermita
iu" i zrabowały Wi~łką UDb~ dneł sztili 

. Inne bandy rozkradlf etroł3~e rękoiJhf 
w Bib!j9teee puhlie~n~j. · 

Wyrządzone szkod:v. we dadzą ~ię W,fi_'.rcsl 
·obliczyć. , 

Fińscy k1luewicrJrzuiw · ł1gł1ści 
Kopenhaga, .. 24 stycznia. · 

~Goteoorgs Han'1cisti<IJJ-i·M:genł'. ~ a 
Hełsingkmsu~ 

W fińskich k<>!ach mianxiajtl.yeh wyro-. 

bfon~ :so'bie ·iuż ·pogląd -00 fdo sf.an<YWi:stka fiń~. 
ski-c.h ·socjaii'mów \Skrajinych. • 

.Nie U!lega jut n:iiajl'Owieie wąitp[iw~i, że. 
cli:cą -0ni wnve:lać rew(fluej.ę w tym e.elu, hr,
zmu.sić Finlandję do watąpi~.!Wł. w 1wiąuk fe.

. dera.ejny z. Rosj\. 

1 1011. 11yc:1sf10 kłls111łk01.-
sztokho1m, 24 styicmia. 

,,Sve.n:ska Dagbladet" dooosi, że po zaeie: 
klej walce Jekaterynosław ina.lazł się w :rę-
kaeI1. l:wlszewików. 

W wa1kach iY'ch poleglmiędzy iD!ne>mi brr 
bliniew, 'ezJoneik Rady uk.raińiskiej. 

:Berlin, 24 sfyemia. 
(Te'I~gram W. A. '!'.). 

O sto.suuka.ch pannjącyeh w Rosji na fron· 
cie rosyjskim organ ka.nele..DSki „Nol'd<l. Allg. 
Ztng." podaje następują.ce in.formacje S\\>'l{'.-g'O • 
wspóipraoownika W1fi.eaiłe~o: 

Nowt3 zamiesiki w Rosji, o których jesz. 
.cze nara.zie nie wiadomo, W..y on-e spowodują. 
upadek. r~<łu :))olS:iewfokiego, wywołują ko
niMz.nośe zai.nterooowa.nia się stanem armji 
rosyjs.ki.e.J. . 

Czy.· RO'Sj:;t ·je-St w stanie prowa<l11ić na<lal 
walkę przy pomocy obeenej swojej armji? Od
powiedz b;rznii: Ni;e, Armia rosyjska, wraz ze 
wszystkiemi ·swemi odda.ialami fr.ontowemi 
czy trencwe:Ini znajduje się w stanie wizrasta-
jąoogo rozkfadn i zaniedbania. J 

WP.xaw<Lzie niektóre oddziały i jednostki 
tioj<oWe za.eh.owały jeszcze pewną z.fioln-ość oo. 

· .jową~ ·natomiast ~iema oddziałów, któreby by- .
1 

;ł~°' ,z®J.ne do dz;alań zaczepnych, pomimo to · 
ze ·za~.ł)&waly może jesze:ze ZtJ..olność ObJ:'<l<llll1' , 

· -Naógól: mówiąc armia :rosyjska pr:zootaje 
· 'by6 ~yruukiem wojennym. Z teg-0 pow~ 
wewnętrzne, narazle jeszcze niejasne, st@sun. 
]fi 'wewnątrz Rosji są dla nas pod względem 
'urifitarnym zupełnie obojętne. Dawna wo&~ 
na dwa. łronty. skończyła. się. / 

· llo;oku;s właskia. :t:":ier_:v::~~~= ~!:: =0"~ 
B~a, ?4 sty.emia. · fZjazd (}gfosil siebie jedyneni'~tj'Mf5f;l.~~· ·. 

"Daily News'' donooi z Rzymu: cięfstweni lud@wem i proklam-0~ąI:CJ.~Mly 'ro-
ltrajk PIWSZBGbny w Hi~zpanji. 

Genewa, 24 sij~. 

Mowa, :kJtórą Orland-0 zamierza wygl01Z:ló ~®o - ~olnierskie U1praWJJ+i.p.li~.;.W~~i 
w Medj'°il.anie w nadchodzącą niedzielę dnia RpSJ.q. ··.·• •; 
27-g-0 :O. m„ oozekiwooa Jest z ;wielki~ za- ,. Lenin i Tuociki 'W)"głosili m~*.;p~ma-
ciekawieni·em. *e'. Pierr.wszy z nich uzasafuU:,V·U'łfDi~ośe 

We W!!osz.ooh ;p-a:nuje wieihk.i niepokój,· 1 .:rózwiązania konstytuanty, dmii ~i:'.4~!.alin
powodu przemilczenia przez Lloyda. Goorge'a i'O'r.ffiaoj-e; dotyczące. stanu iokt':)J~;·:poltojo. 
w mowie j0g<t, wypowfod:aianej do pnedsta-' wycli W. Br1eł.oiu Litewskim.i·.,. -·+ •• : . . 

~~=!~ 
1 

„trade-unionów", cel~w woiem.:y~): Szt->!i:h&I~iP21l·i~ia •. 

Dzienniki paryskie d-0nQszą z Madrytu, i.e 
. Hiszpania ~najduje się w przededniu strn.fkb 

powszoohnego, 

W Barcel:onie odbywają się oodziennie. bun 
liwe · manifestacje„ · · 

Tlum irabuj.e slcle.py i sk!ady węgla. 
W Maiadze1 :w~leaicjJ i Ą.llcMt~ pain:~ 

&pokój. • .· .. -. 

Orlandio ma dać wyj~ni~nia UiSlJ'OkaJa: Na Newie tr ~e 'P7'~~15'.$11tjn\J1 .;Pr.teb~- .()statntę ;Wiaijonio~cJ::. ·ł.&le 
jąoo.. ·. \}';;~: iJb,~11t~·f1}t<r~~*1?ł-i~~~,;,:[~: ~ ~?'.lii>6IAJ-~i„ . . 

- -~-- ~·,t-'.~j_ (·.,;o"·:,';';: 



Poo 'P'O'WY~ ityWtten\;~·~~Ku-. 
<ij~r Ood·'liienny" p1sre; ·.'+ck''.Y. , 

Oo Bl)1cbać? ••• -C ~t ,~ 

Na ~wie ·iwiroe i•li:i,N~ ..•.. h. 
:P.res3e" i llllOll'a..wmej ~,Oest.>€1lt. · . it:um;g" 
mniemy d'O'.ni-eść jak aamępuje; 

,,Kraków, dnia 18 sty~140cl~eckdal· 
ku oruby.wają ··się tutaf • tH~roo~ije~ ltliie?.ne, 
!wyw-Ołane J>irtiez e.tios11,rnkij . ~WA~!ffle. · Ro-
botniey i kioibiety g:romadzą ~ię• w :rotuyoo ·~ 
l~i1łie.h miast.a, główw~ ·~· ptf~ w~gf:l~t~~fęttn 
~. ;nam.iest.nliotwęrn. Wl(}1)().rafp.rzyb;tfy dePilda· 
.cie Do:botników pod ~w'Oldntlmviem póelQ.w. i 
przedffiawiclele o-byW8lteł$twa ~et prer.y~ 
,di:um m'ia$f.a do hr; Huyna ,i ~edi!/Qiyll. &'raf·· 
z ~owoo.u hraiku nupki. i clW.ce~ . w · ·Krak'{)IV{ie~ 
.Namiootmk p;hy.rzakl między iamemf. rorganię 
ł/O.wa.n.ie '\\1()11Jnetgo d'<)'\Vl02.U śr-Od.ków ·ty.w.filOOcl ź 
~sieidn.iioh (p!Owiatów jakotei p.neprowadzeme 
systematyl'!ZD.ej" k®'broli -OIS-Ob 1 po-Ci~ów cię-
ta:rowyeh na linii· Kraków-Dzied.'1..i.®:i a W dla 
0powstl'Zymania. wywoou z Ga.liejL · 

W czasie pooiedze.nia rady miejsltl;ej ·w 
. ~ę ui\\'i{).rzył1 się wi.~e zbieg0wiska ludzi 
~.wd. salą. ob.rad, '.POO'Zem deptH:a.eje· robótni„ 
cze przedłozyly· w pr&y-0.jum lfilagia &\V'Oj.e · 
sk&rgi. Pcrwiedz1a:too im, że w~gieli!IM mi1u
el:er żywilOOclowy nadesl:al 'he1egram, 'd!dinó
~-cy o wysyke OO wago.nów rnąld do KraJro.. 

; -l ~' 

·N~ .p!(ik~j i · ńiOO..Owi 
w&Jrauil(ją{:.fakiYł· ie w ·głównych . ·że
liazne tal~je pódnos'zą; tylk-0. do poJ'{)~r~.ok~ 
na albo ~ją zawnięte, o ile s~y$>y ~ są 
rozhtte, aJ.:lło. zabite deskami tai:q, ~(l~,·~yb 
niemn.·owe'.4eski fi.zp~ bard.ro .n'!:~.f;:file'.' 
stety, niep.r,ędk-0 będą mogły być ~ęte \Z. 

poVv"Odu '\Vl~lldeg-0 braku szyb. . . . . ··•· · ... • 
Polieja.Zdiolala odebrać p~wnl) ~B;~a~ 

~iiollyl}lt ~~Ąs oo.łru:nków rowuóvf ~ ~ ·b~ 
4!i wlale~ialom zwróoone.. '·· 

wa. Dywlrej« 1J'O<Hcji zam:ąiiził:it zamykani-ę O strajkooh w Wiedniu dttnO'SZtt da ,HCrit-
wsz~""tki·eh S!kle.pów o godt~ 4 P'Qip{J'l, ·. O ~'Z• su" pod datą 20 ~a. 
o. wiecza:rem me wolno !ilikJomu. W)tcliiod.zió na Jesz~ w.cz.oraj "li{ po.lud.n.ii ~nie 
ulicę. p~wiaJo si'? grGŹniej n.iż kioo~}fQJ.:~.ek. 

W czioraj przybył.a do nruni~riika de'tega- W .paxlamf\\tlcrle obiegały .n1e;p<Yki<>jące pQJsłfJ!Blrl 
ej~ obj"WateL"3ia. pOO. p.rz.ffi.\"Odri.ieil:wBm Księcia o zamia..rze robotników pnedłu±s-nia ~8,iku 
Biskupa., aby mu p.r~e.dstaw16 rozmiruy M~ aż <l-0 polowy lub do k.ońea pr:z.yszl€~go ty.god
glod'()w~j. Pned namiestnfotwein p&wt5.reyly nia. Posłowie ~1Jciitłi$t.y1eni \ltwarei.e ~~yz.na
si.ę <lenmnstraeje. Wsrkut~ te~ wszymJrl,e wali, ż,e stracili ltle!ioiwnictwo mas t'<):p.otni-. 
Sklepy były weror,ai zamkinięte. Dzisiaj r.oz.- ez.3ifill, $e sami są zaskocze.Ill przęi:z wypadiki 
ipoczęfo się bezro:bode w Jliekl:ńtycli i~bry- i nie są w stanie przewidiieć, w..y wdJ:óźona 
b·ch". . .. . . · .z. rzą<letn. rokowania W.-Ołają j1es~e &pr-0-

Ta'k wygląda oberoty Kraków w ,,Neue wa<d!zić do pomyślnego wyniku. 
Freie Pres::i-e" i „O?Elłsrr. MOO'gem.~i!un~"· I Poł-0że:ni-e charaktecy'Lowal najwymolfllli.ei 
~yitec.zne .d{)dawać, ze &b~az te.n mnrnJ w1ę- fakt pr:iyląez.eniaiSię -0rga~aeji 't'ecemlttej do" 
ce~ otl.powia<la rzeic;zy~ist~, z p&wod1~ któ-- 1 stra~u, . oo spowodowało dwudni-0wy zastój 
;a-e1 Kraków P<JCiZY1fl -się 01b;i}ać d·esikairru. I iprasy wiedeńs.Jci;ej .. ZtH~6rz.y ipirzylą:c:zyilhfilę .Qo 

*•* strajku, mimo te ki~w.nietw-0- mroil121i-otwa 
świat z,a·b.ity deskami. zallczyfo ·jieh do tej kategotji r.obotników, któ-
T-0 był-Oby najbrafniejsze sc:harmet'yzowa- .rym od -samego .początku ruchu we wmyst:kiclt 

Ai.e ~i.ej!Sl4etgo KraklQWł? P.o <?hu $!lronaoh odezwach oficjalnych najwy:raźui.ej polecani), 
~ej .niemal uliicy rziuooj~ się w nczy JD.iehe-- ! aby. na w.sizelki wypa<lek./praey nie. prJ.e.ry~ 
b,bow~e ordflltairue d€>Siki ~pnjąoee ·diziś I rwaili 
J:niej;s>ee lśnifleyeh 1.ustrzanyeh myib wys:ta.:wo- Da1arą k!HTlpllkację twoi-zyI ialrt, ie :rot-

. ~„. ,,T.rmtiOO'Uę d€!Slki }la;wneg-0 lędll,l t po-. tawie zaula:nia, .wydięlegi0warrl pa.ez stTajku~ 
p~~u:' .. łaJt PI!lSZ genjaJny. rep0<rter -0kreruil I jący.ch, w ~ta.tni;e~ chwili na pierwszy plan 
1W.·ra. tenie kotluj.ące. w wr. aiU.wym .. jego mózgu .• 1

1 
wy. $.unęli tą4ania. p-0htyoezn .. e, po<l.ezas gdy ff. 

;EsplaiJlada i „Bisa.nz", 1 ,Te:a:tr::ilnią", ,,Grand" ~tku p.rrewatalo wxaiaa1i<t'ł, ie wldciwe 
~·· ,,fra.nieu:ski" pa<trzą lJ.ernmyślrnJe temi deska- • poadloże mclm strajkowego jest natury ek:o-
)ni, jakby nie mQgly się w:rjen:towaó co się nomiezn:ej. Strajki .pow.stały bowi'em z chwilą, 
\taJ:IO wlaściwie. · · · · 11:1.ooy &eookie koła robotnłez.e dowiedziały 
~. . Najba1•d,~ie~ i:Li!lieripiiaiy ~QlEmnik{)l\Vo uliee się, że pr-0jekt.owawem jest z.mniejStZ.enie ra.eji 
i'Jio.,rj.a:ńsdra, św. Marka, Grodzka, Szew.sika i iu. j mącznej. Wobec t.ego czyllJliki :w.ąd·owe w ro-

. W <QlbaWi.it-plonn.~j t.resztą jak się zdaje 1 kowaniarJi s.v,ry.r,h z ;p.rzed-s:tawfoielami strajku
- wy.O.$ pi0li·eja ro:zp.Olrzą,d~nie. uumykania I jąc)'ich, z.ra.zu gc!óvray !llacts.k ;kładły :na ikwe-
~ .. ·. epó': 6 1i1.o<ltl. • 4. l;>rrbll~:o-ść by.wa zamyika~ stłę źywnośniową, p . .rzyezen:i oezywiśni-e nte 
a.&· dQp1000 po g·odz. 6. w1ele magly rohotnilwm >Qib1iecywać. 

Kawaleuy, l'01Z\VodiO'Wey i fune samoi.m:i'ki I Minister ~ołciowy, p. Hofer, kilka-
im00.zą stmci, głodni i ł.nzeźwi po uliea1oh, a kirotnia p.rzedstaw:U .otwarcie i bez upi<;ikszeń, 
'!. lch r.ozpawwem ~}r;enfu mmna wyiczy„ -Ob-OC.Ile poł-O'żeniie, ·. wylll·&Zet.yl powody zarzą~ 
Ja6 d.e.nerwujące pyta;ni-e: ,,Oo to. będzie, eo dzenia, które tali:ie wm-oo mas robotnic.zyeh 
ło !Jęd.zj,e!?". · .· . . • ... · wyw.ołaJ.o razgoa-yez,eąfe. i dal wyraz nadziei, 
· . Miejmy j0011ait na~e-j,ę, te ~aicj~ si~ że przy pomo·cy -O<C~ltj~yeh za pewien czas 
iJ!Ole.pmy i za drewniańemi ~ybami ka.wlairn.i dow<ri.ów ~ Węgier .r ~ Rumunj uda .się po~ 
.:zasiądą znowu sitaU g00cie i ~~'O!l:ZY, ~ar ~Q<nać najiorsze t~~ści. 
.tów kawy z sa-c:hruj-:itą. W toiku ro®O>W!tli'@ka;i;ak; eię jeidn:&k, te 

*,,,,* cały ruch jest raczeJ p.olityczny, niż żyw.no-
„Cias' z dn. 22~go b. m. :pisrze: ściowy, wskutek-0~,~ .~e -charak·ter ·roko· 
Wobec. wielkich szkód, jakie ponirosła lud- wań musiał 'd<nlńalS:: pewnej· zmiany. Hofer U· 

no.ść m. Kxakowa w w;asie ostatnich zabur~eń, stą'J}il :na drugi .1'.>tllm,::ł· ,gloo 'Zab.ral hr. Cze1"-

""'* "'~ '"" ;'>:'"·Z·"-t~?°i'{,<;',, 

'S,tala slę }ed· 
go położenia. 

. " ~ Ć r.Ł ·Chwilą, 
łegrancme o

~ftifil.at ii Tęczy za :bo, ie 
· niie ma hy!llajmni·ej e.a

y.ni 'VviS.Zysth."1{\ c'° może, 
· · 'PO'lroj111. Sia:ę oowia<l~ 

tM'7;1?m1f'l· · mrln.i:slf:er · 'S!P'Iaiw w-e.-
' , ·mpewniająie, źe 

ib.:r. Ote?nin j „fana1tyJ.dam poik'°"' 
ju•<, aJie · • .· ·. . .. · ·a1· ,,lll'llj:ba:rid.zi-ej ko0nsei-
!kwewtnyich m~~ ~u w rWistpóbeooej dy-
pl1oma~i'1. .·.· .. , 'i . . 

myr.reeii,~ ~n_,i fntOWet ;oświadiea.e-
nie hr. C~: . ·~W~~ pto'k-OjtQW<ej, które 
111a-desilio ·w ·"'~· . ... ~ocajezego, prnewa-
tyły &lalę .rGlro~an ·.&tonę kompxomlsu. 
Str~ik .. t·eiorety·ęzni~. ~l. ~ńC@My. 

0.t{l w ~ównfciit~;J;j:~>eh przebieg dwóih 
dni (19 i 2-0 'b, m.J„. f't-Ore. Jak wynika z tego 
ipneid:S.ta·wienia, zarP'Q'Wii&drz.iąly przel10m w rn
ehu :sibrajk~, llńfłln~l iod ... ty:g-Odnia ID€;p>O
iroj.ącym ·. ~~fo !k-0ila poility(lµU·&. 

~i nW1.eik Nowy" d'On~i: . 
ZairQ.wnQ wśród b, legjitm1s.tów Kró1ewiaw 

ków„ i.;tvtemn.owa-nych w łromey 1 Benj.ami.nowie, 
2ak i zg:toswnyeh d-0 służby w c. i k. armii zau
waży{) si~ 0.łł.je.w -0sta:tnich ~ wzmurony 
il"U'fih za PQ'W·.oo.tem do s-z.eregów wojska poil· 
skieg.o. lJ.o o<lin.ośnyich wla<łz woj...;;kQwy<l'Jh ·i:::lłr 
drlenple wpJywają no.wa podania z .pr«iśbą, o 
:natycliJrniastO'W.e rea.kiywuwani·e. 

Wój!$QWO. lwruisja rehaibHitaeyj·na, -0hrn
duj~ .poci pi!'z.ei~wem eik0c. Scl1i1linga 
w Cz.erniowca-cllt oorZ)mlala <lio d:ni wtatnich 
211 o:fi«mrskl&l 1 2500 po<llofa~exskich i żołnier~ 
Sk.ieh ·próśb o iJ10W..fÓ't P. K. P. 

Pałany w Rosji. 

:ny w ~ WOO:nej. W 00.lug i:nfomnał:jJ. 
ohJioiP'ca już od cz.t&ef!h dni n'ie wydają p0« 
ikarmu dz.ieici·om, Ji,tóry1ch -Ochrona li:czy 42. Na 
prośby i sb.rgi dzieci, opiekunka !Qchrcn.y 
i ;sęli;;retarika ·OO'fHYVtiadaj.ą, ie żywności illiema: 

Wśród huku dzial} kierc,wanyeh Te:ka bra
ta praeciwfoo bratu, ;;ka.:rga d·zi·eici Sta~'e się 
tllieooa'.lysU!tLną. Dzieici p0<l•skie nie iposiatlają 
au.i :sdlue.go Jm:laika, an.i bw'lli palnej ni bfa1e.i, 
- bo remi tyilko mo.ż.na dziś w R'O:sii argll.~ 
mentować ~ nie mają 1-eż nawet d<rść siłnegc. 
g1osu7 aiby j:e mły:5\lz:an!O w§r.00. zwl~rz,ęcyich 
ikrrcy'lków: bierz - dawajt . 

Si.eroty (P0'1skie nie pos:iadają też siły fil.~ 
~e.j maTUd-exów ani ich 'Otlpowiedn.fo et1Jr~ 
mu!ł:owMH~j .et1ki, u-by grozić, więc u.uri-erają ~ 
gk>du. Taik zateirn '11<00:hlo0 jiuż do tego, ie sie
dliska OJ>'j,&Jcl nad driiefun.i zamieniają się imi 
fa.hryki ru:ll-0:filr.órw, 006 te fabryki ni 1mdów, :o.i 
środków me wymagaj.ą. Nie ufoga żadne1 
w~tpiliwości, że :sk•<Jm sp.ofocz;e11stwo ni~ zd·f't~· 
hędz.ie się na jaih"i·ś nadzwyczajny ·.rvtJ1sil:eik; 
lfoz.ba ty.eh fabryk z kawym <lufom wzrastał.' 
1P'D'C:zmfo a dLa wpT·o·swzemia spr a wy ~wyhleii 
a;ęką fJOCZlci'W!Ca wygrzebany dól na O'hcej 1.i.e~ 
mi, za lóżeolJko wiecznego spoozynku sJ:uży4 
będzie dz.iooi!()!l'll, iktóre za :przrszliość [lfil';o<l~' 
a więc Ul. 11ajeennieis2e j-e•go bogactw.:1 dotąd 
lll\Vaża.li śmy: 

Ka~nci o boisz · ach. 
Ob&eny organ f[):at\tji woh'ości [udu „Wi-ek~ 

umieisrneza avtyklllł wslęp!D.y, ro~pi01"7.ynaJący 
Się oo itraiwe.sita-cJi mmol:ogu o; .pUS:zk.inow®ki~ 
~ „&rysa G1o<lU:D.owa". Ot:o }nż miesiąic:e 
blisko myt jak bol:s:neiwky ujęli w ręoe :wla~ 
dzę~ „a.le mezęścia :nie .c.wje du13za moja''. Al..'. 
bo-wiem eheąic utrzymać tę wla<hęt mUJ.r;ui, si~ 
oni ucie...'lrn-0 clio .zasłaniania iSJWiC>'j·e1 beizsilniości 
drogą IP'Ogrózeik !i. iteflnrymnu, działać 7.ta wy~ 
ibraŹ;nię lu<l2ilrośm. T'.Do1c.ki w swem ostatni·ellll 
wystąpfa:miu w 'lffroku „Mode:r:ne" xooblild!zal :W 
tbmi·e Zą<l:7Ję krwi, twi~~, to w Rooji meJ 
ma jie.srz.eizie i:sitl()tnego ternrymrn, ~Jll.iiruil 

H:tdbl{'lwe wieści IIl&dtcibiodzą IL Peitewbm:ga, ~.7Jll-O'WU () francusikll.ej giłl(}ty.u·.e. W>0beic iego 
igihie pa!l.lrwje 5!0tmn&tny gloo, a pi.a z powo-- .,Wieik" :za:p-ytujiEl': 1,Ttl'.ud..110 f1$!0.nlliJI.lfo1~, ja.ką ito 
.du skxadizi-011ycll i ograhiooycll przeiz oolsz*" p:rz.eiwagę UJPatruje 'f.ro:e:ki 'W igHotynie? Czeu 
iwdkóiw brunk&w, na.wet naj.:iąm0>żniej;gre rodlzi" g-0 jemu jeisZJcize brak, sl{\>r.o 10odzJen:ue ·:pisma 
;ny tmószą ll.liedl{).s.'f.a:tek Jaik ipilS:Zle ik'IOTes>pon~ dostar:ezają wiadonmśni o 1ni.el'Ud7lkieh samo&t-, 
denit "D:z.ieinnl:ka Boiwańisikiegio", giną tam ma- <lacll, kie<ly nawet Krylenko iuwa:4a m st~ 
sami rod.a-cy nasi z gł;o.d.'U i cl:iJOO.u, . a b~o 5-01\\"Ile wmyć Tęoo od h.anioehnego moroeirstwa 
<ozęs.100 spotyka się b-eiz,dio:mne. IQtp.umczcme, ;pio-- generała Duiclliondna, kiedy rosyj!S!kie mia:~: 
mwoone d:z.ioo poliSlkie .na 'll'lii<Crucih. Któż niemi ostrze1liiwane są z cięZkkih >Cl:zi.al, na ty:sią<e·e 
się .14ljmie? Co się rz nLenni stanie? Dziś na· U.czy się zabityi{'Jh i :rann)~eh, kiedy ~wzięti0ść 
mafy"w .Rosji takie ·eza:sy, że :kawy o sO'Me i nlenaw!i.śó OOp!IXl'Wal(fa10J1e są dt0 naj~ 
i swych najhlliszy·c.h ts;ililro, myśli, a przy naj· napięcia. 
lepszej woili i chęci do pomO'cy ir~ki dać me Tu itWfo!k" lironimu'}e: IO'cizy.wiście mo2na 
more. K10:ń.ea wszysfldich ty.eh okil'zypm.1ości prne- postawić giliot;ynę - ipowiada - <lila e.wgói 
iwid:Meć nie 1J?'00.-0<bna, !llawet najw.ię1'isd >Otpfy· me? Można j•est.cze lbardaiiej rcmpasae instyim 
mi8'cli polscy, Ji.tórzy :sizyilwwali się już d"O da:cr k;ty uiv..'i~r:zęce m::i„s, niż 'to d'°tąd widzimy, po.. 
gi [l!OWroitnej z picltla iros.yjskie:g1() :po (p'1'2iez większy.ó jesxe.ze Uczbę · łOfiar, itysiąc;e :zas.tąpii 
front, nie w!er.zą 'W 1prędilcle i .pomyślne roz... dziesiątkami tysięcy. Ale pnz.ez to już się :ni~ 
wiąz.anie kw-e,sitj1 1wymiruiy jeńców eywjiJ,nyieli i WJ.iem '°braz ogólny, niezale,iny oo tego, oo. 
zezwo1ania p-01~om 111a ;P·O'Wl'ót <l.'() ~i:em~, rt !lro1wi-e!kihy "'rymyślili pp. Trocki 1 Le!llin. 
której kh wy.g'lla.oo. MO>tna tyłlm barwy zgęścić, 111ł00iz mogą 

Są i tacy, którzy !Ila oo, oo <lxi~ie się iw zmiani'8 odcienie, panowarue ·11:e.rmyz,mu jest 
B.rze~ciu Ldtew•.s'kiłtn pa,t.rzą, jruro na za.a.ran- I fakl:etn, oo się >Stwierdzifo z.e. w:strząsającą ja· 
fowaną tmgilk'Ol111.edję. w cria<S:l:e bmawa1owym. skir.awością: 
i są<lzą, te '.PO'lacy po B~eiu iad:nyeh .lro~ Pisma, o ile uda się im wyjść, o ile zrlo-
l'ZJ'-ŚCi nioe mogą się sp.odz.iewaó clm6by !l1aswet tają [por!zooiwstawić się drjlciemu gvrn·1towi, illie 
tak minimalnycll, jak .t-e.zJW>Ol-enie Ola powrót prze:Mję mrzymyiwać, że gospodarka boJ.sze.. 
pir'°®tą fi.rogą d>(I k:rajn. wfoka tZagrata z,gu·bą :rewolucji, te .przygoii'O• 

D10 tego :Stmirnłn~o 'O'brazn d()II'mcU5 mi na- wuje g.rnnit dila relaw.ej dyktatury, że Jwnit:JX 
le·iy jBS:i?C'Le jeden grozą :przejmujący s1.łdc z trew,o1U!cja jm ie.iyha za plecami i t. d. 
Kij()<Wa; bo !i il:a'ltl. i gJ.6'd i nędza i lf'O!ipacz bez W ·P'l'1~rogaeh tych i na,pomn.ieniacll sta· 
~ani:e. n<0wc.zo kryte się .2'Jlla-ezna doza nieporooumi{}< 

W j·ed.nym tt :osilatrlcih IJJUm.'00."&W' „P-ośled- nia. :Mian'Owiieie o :kontrrew'Olueji warto byJ!o 
tni.1a N-0Wl()$ti11 zamies?ieoono nastę.:pującą , jeszeiz.e mówić ·wów'Ca.aa, '.ldedy bunt ibolsZie-. 
wmniankę: I wiclti dopiero się przygiotoWJ'!Wal. Ale d?Jij 

Do :redaik-c.ji ~g!:o·adl się oehfo'Pioo z. :oo}J;l'IO-o , ten bunt !Sltal się jtuź fakitem OOkooanym i :na.; 



leży 'S!loonstatować, że Rosja J·UZ wkroczyła 
•W oik.res .kon<f.rrerwo•1ueji, że t-0, eo ona p:r.m-

1iywa, je.sit <Jkre·.siem najgorE.zej rea.k<cji. 
, . Niec.h \SIO<bi·e . Trocltl ma nawe.t slu.s.zn.-0ść, 
jprzypuśćmy, ź:e marwna przezeń gHotyna sta-

1iD'.O'Wilahy is.to.tnie uzu.pe1nienie tego, -ezem· bu:.u
.towillcy d1ctąd ,ztląiy!l:i w1zbcgadć Rois·lę - i 
tak, to, oo 1:p.asiadała Qna do~yC'hcms, -0•k'rutne 
samosądy, 1J;·rze1pelni•one więzienia, tłumiona 
prasa, bezgraniC'Zlla samo·\VIQla - wszystlw 
rozrosfo się d<> takiej potęgi, o ia1kiej ani ma
,:rzyl, ani śmial nawet marzyć caT&ki nąd. 
, Gdyby. ~uitr.o za,~anQlwaJ: jakiś Mikolaj 
,krvrn wy, nrcoy mu me p·ozostawa1o do 7illlie
'.1D.lenia, nie mia1hy nawe•t potrzeby lamm~ oob.ie 
gi,0;\vy nad wymyśleniem jakirhkohvieik l"e
form. Przeciwnie, poz•os·taloby mu ityilm 
,wzm'(J•enie i u<lo·solmnalić ten 1&y.stem, który 
iprowa<lzi Lenin i Troc:lti. Tylko go n:iee-0 upo
r.zą<lilrniwać i zatknąć fany :sztandar. 

Oto na ·ca.em polega zbr.odnia hołswwi:ków 
wio•bec hhforj.i. 

Na·stęP'nie „Wiek" •czyni taką uwagę: Le-. 
run i Twcki wciąż je..i::izcze ·pijani są O!klaS!ka
mi, które s.pioty:kają foh w oo,p.owtiedzi na 
,rwściEkle po:gróiJki i ixm.ętne obietnk.e. Jeżeli 
.na wet :roZ!l.egają się gł-osy p,votestn 21e :srh'Ony 
'najbiiż.sz.y.ch to•warzyszy pracy, to $esiz;C'.Ze mo
żna je zaghi'.:>zyć. 

Ale gdy'by Leni•n i Tr-0dci mi-eii możność · 
usłys.z€'nia tego, oo mówi 'Się 'O ni·ch w s.ze
:regacli najhardzi.ej iz<lawal''Oby się wiernyich 
bolszewików, w jaki spo.sób naj.bard'ziej we
cyd.owani 1 go-l"łi'Wi zwolennfoy <}ceniają sy
tuację, czego się spo<lzieiwają od jutra, foby 
zrozumieli, że kh poglzdowe lekcje d-e&poty
zrnu a samO'Woli 2lllalaz1y już nad.vwyczaj 
•wdzięcznych i zdolny.eh ucznJów, i że wszy·.3·tihio. 
Je:sit już gotmV'e dla mefamorf.o~y. 

Czy wy1pad.nie Tr-0rk1emu w:prowadzić w 
czyn swoją :ulip{)fWie<lź gilotyny, my te-..i zrea
lizu.Je 'i·ą jego ;następca, zastąipi~lSIZY ·c.u<lzo
ziemski wynala:ziek ·prnsta,rem ro·syjstkiem ru
sztowaniem, ro Jedno można prze.powfodzieć: 
nas.fępca wykorz.y;E:ta fu voz.w-ściek~en.ie, j.a.ltie 
„·lrndzą •Jbeone zbrodnie, i będzie <lzialal przy 
glośnBj i niena-s.y•wnej apTobacfo <YlbrZ}'inir.h 
mas, doprowadzonych do rozpaczy i wśeie
kJ:ośei dyktaturą L-eruina i Tro•C'kiego, :nie oof.a
h•cych się przie•d nJczem i nie uznają·eych nfo 
świętego. ' 

Litwinow o warunkcrnh koa!iGji. 
Lcmdyńs·ki lmres.pon<lent ,,Manchester 

Guardian." mial przed kilkoma dniami wywiad 
z pos.lem rosyjskim LitwiDJoweim1 o którego 
uznaniu p-rzez rzq;d angie•l:ski krążyły w ostat-
111kll ezasach .sprzeczne wkści. 

Litwirno.w zw:rócil się w &po•sób bard.ro o. 
stry ;p.rzeciwko ma-wie Lloyda George'a o -0,e-
18.ch \\'lQjen.n;y"'Ch P..nglji, które, jego zdaniem, 
dowodzą, że :mocar.:;twa zadmdnie pragną po
święcić RQsję chla wlasnY'ch interesów. 

Z ,1tezami" prezydenta Wilsona) Liitwill'l!Oi\V 
gotów je:s.t P'Ogod:dć się łatwiej, al.e uważa, że · 
nie mmilla ograniczać żądań oo clio pok'Oju de
mokratycznego tył.kio w sfos,unku <lo państw 
'een.tralnyeh, natomia-st zapoznawać zupclnie 
(e cele, gdy ,chodzi o kraj.e koalkji Czyni to 
.W1Lsion i •wskutek te•gD jego oświadczenia n.ie 
'.P'<J·sia<lają żad11e1 wa.rucści. 

Gdy Litwin.owa zapytano, jak się zapatru
łe na na możliwość zaanektowania Litwy i 
;Kurlandii pr.zez Niemcy, odparl 011 oo nastę-
puje: • 

„Zagadnienia te p°'siadają ta1k niezmier
uie ważne znae.zenie <lila ży•c.ia eiko.nomiciznego 
Rosji, że nie mogę uwierzyć w to, by Niemcy 
·Wywierały ZJbyt silny nacisk w tym kierunku. 
iNie ulega wątpiliwości, że pi0 wojnie Niemcy 
będą e.hcialy utrzymywać z Ro-sją sW.sun.ki 
lJ?•rzyjazne i przykladają wielką wagę d-0 wiol· 
illej komuni•kacji ek'Onomicznej z nią w p.rzy
~loścL Wobec tego Niemcy na.p.ewno nie bę-
1.dą wspól<lziala!y w poniżeniu Rosji :na ko
'irzyść państw zae:h'°dnieh, które chcą im .raucić 
·~o,ść~ hy uzyskać ustępstwa dla siebie. 

Julju8z Haahem. 
W Berlinie umarl w 73 r. życia dr. Juljusz Ba

chem:, jeden z najwybitniejszych członków stron
ructwa centrum. Wstąphvszy w roku 1869 do re
'dakcji „Kolnische Volkszeitung", pracował w nim 
lat 45, rozwijając i w innyeh pismach, zwłaszcza 
:W „Tagu" berlińskim czynną działalność publicys
tyczną. Od roku 1876 do 1891 należal, jako członek, 
do pruskiej izby poselskiej, w której, jako mówca, 
Ulją) wybitne bardzo stanowisko. 

Dr. Juljusz Bachem byl przez cały ciąg swej 
d:4alalności publicznej szczerym przyjacielem nar-0-
du. polskiego, którego praw brcmll słowem i pi~ 
:em. 

W wielu fabqkaeh peter.shwrsikich~ o.pa
nowa1ny•ch przez oolsz·e•wików, daje się ·Ohecmie 
mmwaźyć, jak <lunnsi ,,Nasz WiE~;.:", u.silna a
gitacja anrurchis'lów. Aillarc'hiści dowodzą, że 
bO'lsze·wi-cy nk nJe dają lud10wi, że rząd ho}aiz.e
wiiriki naleźy z„rzuicić. AgHaicja ta napelnila 

. ' I.~ 1 • • p ,trwogą oolsz..eWlCJ:LI.6 .\fl'l.Sy l'OOOllllCZe. ·l'Z.e·d· 
'sta·wiciel peiw.ne·go komittitu fab.rY'Cllnegio, je
den z wylJ.Hniej•szy'Ch bals:zewi~ów, •przy'Lnal o
twruvcie że boiJ:sz,ewłzJm p.'rzeżywa ·c:hwHę kry· 
tycwą i j.eteU w Europie uie, wy•buie.hnie reiv1.u
foej.a .df\ejaJJiia, to R{Jfsja w IB·ot.ce :Z.l:JłUS'rona bę-

. dzie- pow.r6cic id.o strureg'ą a.:io'Zbrt.egio Jroryt.a. 
. ,JP. P.). 

< ;.~ - „ ~" -

'PI ~rt e k, 25 s~z1i1a 1918 r~ 

Kalendarzyk. 
Rocznice. Dziś 25 stycznia 1507 r. Koronacja. 

króla Zygmunta I w Krakowie. 

• • ', ' • ~ < ' 

i ;iiuminowany msza! ks.i~'·~lll!echowsldego:,:~-
fuiętnik Zytyńskieg-0 etc. . . . . . · 

:~ zł>i::n·ów p. Janik:oW,~eg-0 tzadki My~ 
zeznań Aweydy. 

Z galerji Stanis1awa ~otwanda obrazy olejne. 
z galerji mee. Patka kilkan;a~cie ohrazów; portretów 
i sztandar powsiańuzy. · • · 

Ze zbiorów JJ· Phulla: ~. in .. tilbcm p. t. „Drir 
ga etapowa na Sybir" p~ Mieeh-Bardeekiego $ 1831 r. Sejm warSz.awski odsądzil' M"J:kolaja 1 

-Od korony polskiej v.Ta'l. z; całym rodem je.go. 
Ussola. · rego. 

1892 r. Umarl w Pa\>lowsku W. Ks. Konstanty 
MikoJajewfoz, w r. 62 namiestnik KróL P'°lskieg:>. 

Imieniny. Dziś Nawr. św. P. Ap •. 
J u .. t r .o Poli.lrnrpa B. M. 

Zebrania. .Dziś o g. 7 m. SO wiem:. OO.będzie 
się og6lne zebranie ezlonków Towarzy.stwa hygje
nicznego. 

O g. 7 i pół wiecz. w lokalu Stowarzyszenia 
wiaścicieli nieruchomości (ul Miodowa nr. 3) od· 
będzie się dyskusyjne zebranie Stow. rządców 
chrześcijan. 

O g. 8 m. 15 w. (foiśle, o ile się zbiorą dele-
gaci najmniej 7 St<nvarzyJZeń zrzeszonych), odbędzie . 
się pelne posiedzenie Rady polskich stowarzyszeń 
pracowniczych z nastęimjącym. porzą'lkiem dzien· 
nym: 1) odczytanie protokółu poprzedlile.go posi~ 
dzenia, 2) sprawozdfillie prezydjum, 3) sprawaz<ła
nie k-0misji; 4) sprawy finansowe, 5) uzupelnienle 
komisji zjazdowEj~ 6) rozpoznawanie w dalszym cią,
gu projektu normalnego statutu Związku zawod.o
:wego. 

O godz. 7% mecz. w siedzibie Stow. nauczy
cielstwa polskiego odbędzie się posiedzenie sekcji 
geogr.ńicznej. · · 

Na kiilku z rzędu posiedzeniach imorma
cyjnych w Stowarzyszeniu właśdcieli nieru
c:ho·n:-0śc.i przy ul. Miodowej dr. P:rzyhorowsltl 
wzywał dD -0g1cs-zenia konkurm na temat: Jak 
rntawać poi.LsJ;:i cllarnlde:r \Yiasnośri nierucho
mej stolicy. W trzech p0<krewnycl1 St-0warzy
szeniach po wiecu z dnia 27 grudnia roziwinię
to walkę z <lyrakcją Tow. kred. miejskiego z 
powodu wystawienia 128 .domów na lieyitacje. 

Stowa•rzyszeni szukają ratunku w oowoia
niu licytaicji... a tymcza.sem już diwa d-0my 
sprze<lan-0, a z górą 2600 domów zalega w o
placie rat, oo grozi lfoytacjami. 

Wobec tegio, że nie można dopuścić d-0 
sprzedaży domów w p:rzooedniu zawarcia po
koju, po którym W arsza.wa się zaludni i oży
wi, a właściciele domów odzyskają dochody 
i będą mogli płaeić raty zaległe, ~iliiny być 
użyte w.s:zys:tkie środki w eelu rat.owania wła
sności niernchOtlllej. 

Jede:n taki środek, łatwy do przeproiwa
dZ:enia wsikaiiu}e nam zwolennik „Godziny" w 
liście do reda•kcji. 

Przypomi:na on, że w1adze T'°'w. kre·d. mi·ei~ 
s.kiego uzyskaly upoważnienie d:ó u<lzieiJ.ania 
poży:czek docl:atk-0·wy·ch w· wyS-Oki()ści 10% 
p'ier-wotnej. Gdyby dyrekcja poży.cz.ek tych u
dzieliła, mogłaby z nich odraz.u ściągnąć 
wszystkie raty zale.gte. 

Ale dyrck-cja udzie1Pć ich nie e:hce, wol
n10 jej bowiem wydawać nowe listy zastawne 
w markach polskich~ a nie w rublaeh, a ona 
posiada blankiety wlaśnie .w rublach! Dy
rekcja Ui()maezy się, że zapas tych papierów 
przedstawia wartość 7500-0 marek, i że księgo
wanie n.owych listów w ,marka.cli nara.żal-Oby 
ją na trudn:ości. 

Dla wyda-Hm 75000 marek :i aby nie przy
sparzać p.racy mzędni1mm, którzy mają tak 
malo l"Ohoty, dyre.keja Vi>'i{)'li puszczać z torbami 
setki właścicieli d'Omów, aniżeli ulatwić im 
przetrwanie kryzysu przez wydanie nowych 
.pO.Ż)"C.Zek. 

Nie chcemy przy.puszezać, aby pog'bos:ka 
taka mogla być uzasadrrkma. 

Bądź ,oo bądź pTzecież na1eżafoby o·becnie 
zerwać z upodoba niem do waluty rosyjskiej, 
kitórej ikrrrs jest tak nie;::>ewny i jaknajprędzej 
wydirwk'O'~ać nowe lis.ty w marka.eh po'1s1kich i 
wy<la:wać pioży.ciziki dodatkewe, a wóiwczas 
witknie z p°'rządku dziennego narad właści
cieli dromów pytan.ie: „Jak ratować własność 
uierueh-0mą". · 

· O sprawie tej wiel'D'krotn.ie pisał p. V ester 
w <lzfo:le eiloonomlezmym. P.oimiędzy członkMUi 
dyrerk•cji są zwiolenni·cy wyicla wania p-0ży.c-zek 
mark'\lv1rych ale kr&~ko·wi·dzący krzykliwi, a sen
tymantalnl ,„ra<ltiO'wie" maj-0ryz1,1ją \\"O'lę spo
le-cwą i swai'Ch k-olegów z· k.rzywdą i·nstytllicji 
i s~ow arzy.s.oonyc.h. 

B. F. 

Nabożeństwo w kościele garniz1Tnffwym. 
W niedzielę, t. j. 27 stycznia o godz. 10 

przed pot w kościele garnizonowym Woj~k 
Polskich przy ul. Długiej o<lbęd7.ie się lll'Q
czyste nabożeństwo ku ucz.czenia rocznicy po
wstania stycznlowegu. Podczas nabożeństwa 
zespól chórowy wykona kościelne pieśni. 

Wystawa pamiątek powstania styczni-owego 
1863 r. 

Ze względu na trudności czasowe, tamujące 
i:ychlejsze ukazanie się katalogu Wystawy, Wysta•_ 
wa pamiątek 1863 r. będzie uroczyście dopiero 3-go 
lutego r. b. otwartą w Kamienicy Ksiąią.t Mazowiec
kich na Rynku Starego Miasta. 

Do ciekawyeh eksponatów, których lfozba. \V-Zro
sła do tysiąca kilkuset pM,ycyj, przybyły niooawno; 
z . kolekcji Wlodz. księcia Czetwertyńskfogo 
ny, które nosil w katordze albUit!Y z 

· wru:ela.ni widokv';f. .&vbe.xii, .)\Ct8J$nt>j:<ęCJmi1e> ':l!łiśiln;1~;, 

Wreszcie pńyhyla ~a iloM biżuterji 7.a-" · · 
tolmej z czasów powsta:nia! Użyczyli nadto ze zbfo· 
rów swoich wielu eksponat.ów pp. Pepros, Soubise
Bisier, Al. Kraushar, Augrist Kręcki, Jan :Pawlll'W'" 
ski i Stanistaw Kosierai41ri; · 

OO. Redempt-o:eyśei.. 
,,Polak Karol:iik" df()IJJ.osi, że PZa:We7lWani 

.p;rziez AreJ.ipasterna. pm.ybyli oo Warszawy OO. 
. Redemptoryści i -objęli piod swój kierunek d·u-
chowny lrnściót na W.zyli, 

Nowi pr&Ies~rowie. 
W Smnina1ium z :ro~ądrenia Arcypa

Slferza -0bjęl1 stan.awi&a profe5'0rów Sa:mina
rjum ks, kan'Onik Fija.tQWSl~ ja~ :ri:rof00or: 
'f eofogji Past.e:rEkiej i ks. Oh:(}romański~ jak-0 

· iprof esor Soeju1'ogji Moramej. 

„ W·· sprawie koo1.1Irsu ,;p:rz~powiedni". 
Podr.zas zeszt-0r00znej k"'.esfy :ogó1nok'raj:owej 

ogloszo.ny z<JStaI konkurs przeP'Owi-edini. DLa zga
dujący.eh, ile kw~a przyniesie w całym kra,(..1, w 
W n:rsza wie ·i w :ŁiXlzi, p1".t-eznacrono szereg nagród, 
:które mfaly być przyznawane wedlug s~ d-0-
.kładri.-0ści przepowiooni. 

Na -0dwrod.e biletu m.znaemno, ie termin roz
strzygnięcia konkurb-u ogłosrony będzie' ;przed 1-ym 
styeznia r. b. . . 

P'Clniewaź dotychczas nie ukończon-0 jeszcze ób
rachunku rezultatów kwesty w 8-miu powiatach, 
w.skutek ezego n:e może być ustalona suma osta
t~zna o1iiar, zebranycoh w-.całyn:ł"'lrraju, przeto roz-· 

· st'rzygnięcie ko.nk:.i'l'su tern Sn.mem ulega z~vroee, aż 
do .czasu -0.statecz.nego zamknięcia radmnków kwe
sty, ro prawdopodob:nie nastiwi w mi.esiąet.i mar
eu. 

Przyznawani-0 nagrod oohęd.zie się pub-liieldlie. 
w sali l>Ct-erji R. G. O., o terminie zaś będą poez:r
nione Qgroszenia. 

O badandce m:ięsa. 
Nie ba"ząe na wydane :przeph..""Y !O ooomąz., · 

kowem badaniu przy'i\:ożoinego z ilJ'Om anfasta
mięsa i wyriooow maS:aI"Elrich, w hanclil! spirzier-. 
dawane j-est mięso i wy1•ąby wędiliinia.rsacie me 
•O'~emplowane. O 'stempfowaniu ty•ch ip.rod.uik,
tów jaikiby zupełni-a za.p.omniaruo; i.ymw.aoom 
;przy1wcifrne • wyr()by w_yimagaJą illa<lwru uąd 
ni-ami ze ·w7tględ:u na zdrowie puolkzne. Wo

.. beię ~ego w : opiekach ,sanitarnych pt>t.USZJe>n!O 
:sip:rawę, ab'Y, odnośne urizędy municypaitne za
sitiO'SQtwa1y ściS>le rp,rzestr:zeganie' ły·ch :przepi
sów i ob.ostrzyły kary .zoa niewyk'()nyiwanie 1cih 
przez han<ltlarzy. · · · 

. Sprawy ·wyznanfowe. 
„Hajillt" pis:re: „Z prz..ekamniem !P'O-' 

szezególnyah funkcyj .pańs.twowyieh <J.becnym 
kierowniMm państwa polskieg.o, od<lane · ro. 
stało taldę, jak wia<lomo, sz.kolriictwo w Pol-· 
scie obecnemu, J:>Olski·emu ministerjum ośWia
ty j wym:.ID.. Wielu p.i'zeto są<l!zi, że tirkZe spra
wy . WJ72Ilfnione kraju znajdują się .p.oict o.pie
ką tego ~inisterjum. Jest to j-e<lnak illieslusz
ne:. sprl:!yWY religj.i żydowskiej i .ewangelicldej 
naleią 4a<lal do władz nadz-orezycll. Chedery 
i talmqd - t-0ry należą do polskiego ministe
rjum ~wiaty., jako stanowiące ezęśó szliolnl
etwa". 

SędJJfowie bez kan;eelatji. 
odt d. 1 &tyw..nia r. b. miuister~um sprawie.dłi

w.o.Sci .Za.mianowalc~ d~ Warszawy kiłkh novtycli 
sędziów~ śledczych. Dotycliczas nie rozpooz~i nni 
urzęd<frwoo.ia, ponieważ nie przyg<)t-0wam.o l'IJ.kklu 
na i-eh kancelarje. A prze.ci-ei n.ie braat. mi~ 
w &tolfoy„, · 

Ofiara. 

Z sus~ni miejskiej. 
Z powodu .strajrku rohotników w ~ 

mj'e}sddej na P.:radze, .war'tlliliki ko.n.:sel'W'Owafil-e; 
nagromadrony~]) ja,r:eym Zll'O'W1t się pcl\,,,[ll(>~ , 
ły, aparaty zaś Sl.łS®IU'Ili.ane jes.wze me dziia.-' 
łaj.ąt pomiinm kilB;~~e;h 2S!p0Wi~ iż bt-
dą 11'1'00.bomione, ' 

Aby złemu 'za.radzie i urati'>'Wać oo się da · 
q, produktów jal'iyn:O'wyich, na wfil'O:seik p. fi.. 
skiego, wsrrellk.ie gatunki Ja:rzyn., !p(}ezą.wsiy od 
-00000 i p.i~ki, będv:l!ostatwa.ne na &~ 
dai d<0 wsrLyStkicll $!lepów s~yclł~ 

I slu~e. J;epiej te .. pródll'kty api$'.ię. 
żyć, .chOOby po ni~zy;c;b, "Ceńaieih; niźli mi<aa•IJ:O•• 
wać je w oc.zffithvaniu i11a dzialailin0Ść ~USZial'ni. 

Wl~ieiele d'Omnw ,a stróże. 
w celu ureguliQ>wa.nia moolllllków Poonię

dzy właścicielami dQil}ÓW' a stróża® ( w-obec 
. zażą-dania podwyżek pnez fychze) ~.Adam 
Zawa'dzki ~·Marymontu .$fy1 ·w ,Stowarey~e-1 

niu w:ra.Scicieli nłert16.hdmości ż ut A:Uodowej 
. projekt utw©'rz.~ma~ lf{)milietu: <11&:ęfo.w"'stró-' 
żów na zasa<lacll 'nasctępującyćh!' · 

1) Komitet· ~trahy ~'dać .się będme, 
z 25 ezlonków, po jetlnym z ka.Mego komi-; 
sarjatu, wyb.ranym z pośród wlaśei.ei€li da-. 
mów. 

2) Przy każdym kom:Lsa.rjacie powstaje 
kom1te.t l1>kg1ny, ?Joio.ny z pięciu· osób po@ 
przewoonidwem czioThka koonitetu centralne
go. no komitetu lokalnego ·należą przedsta
wiciele: a) komitetu centralnego, b) kupców, 
c} stróżów no·cnych, <l) .skó:iów dziennych, e) · 
milfoji. -

3) Pooiedze.nia komite.tu eentralnego od. 
bywają się w magistracie p~y udziale prlLed
stawi-ciela milicji i magistratu. . 

4) Zadaniem k-0-mitetu centrafueg<> będ'zii6 
przedewszystkiem ureguilowanie stosunków 
stróżów n-0cnychi dizie,nnych, w eel:u po1epsze 
nia i.eh bytu materjailleg-o i w eelu ukrócenit 
krad'Zieźy. 

5) Komitet ·obmyśli 00.powiedniie fundu. 
sze na too .cel, aby .Aie óbciążać zbytnio wfa.· 
śfilcieli domów. · · . 

6) Komitetowi central:nemu będzie po
wierro.na' sprawa :.wywów śmieci iZ domów i 
oczyszezarrła ulic. 

Instrukcje dla· o.bu komitetów ma opra
oowac zar.ząd Stowa.rz.yszooia. 

Brykiety z J:H)spółki. 
Orygfn!tlny sposób przyrzą<lz.ainia brykietów 1 

pos:póliki · ·po4al · nam jeden z wlaUieieli domów s 
ul. Tw~rlł.ej. 

Oto go.tuje -0n obierzyny z ziemniaków i miesza 
ie z ~litą, PQeZiem z tej mieszaniny wyrabU. 
oogi~, które palą się w piecu dwkonale, dait> 
wiele ciep.la i .nie wybucltają. · · 

Kto nie wiemy, może spróbować, 

P~grzeb milicjanta. 
. Wczoraj -0 g. 12 w pot z koścfola iiw. Flo:r}ana 

na Ptadl.e odbyt się pogrzeb zabitego przez tian· 
dytę, posterunkowego 15-go komis!ll'jatu ś. · p. Wła
dysława Chartowskiego. Za trumną postępowal:a ŻI>' 

· ,na iabil~o z 10-letnim synem, oraz blitsza rodz:i. 
na. Na pogrzeb przybyli zwierŻ.chniey zaoiteg0; ko-. · 
ledzy, oraz plulon milicjantów. . 

. ,,Pesaehówki" nic będ:zie. 
. Zarząd Jed.~ei z gmin żydoMkich z~ ,15j, , 

juz d. 22 ~rud.ma 1917 t-'. za Nr. 35025 b) I~.~ 
9du eywilne_g-0 geueral- gubernatorstwa \var.szaw.:. 
s.lneg-0 z prosbą o ułatwienie żydQin nabywa:):l:W 
,,k-osi,ernej" wódki, zwan'0j „pesacllówką" na ~ 
&lą Wiiel~anoo. żydowską. · 

· Wydz1al frna~ow;y:. zarządu ~Ywilneg-0 geJ:i,,· 
~b .. warsz. odpow1edz1al na tu, ie nie jest .lr~ 
w1d:iia1Ue prz.ygotQ wy wanie takiej wódiki 'lUl 'WM-· , kan:oc l,'. b. ~ . „ ~, :··. 



ODZ~ 
', .') -~~; }t::~ 

Z Rady. Mi~Jskłej, --
(Podedzen:le • 62~głe): 

Zast~p~a przewodnioząe&go1 ~dr~ To
.maszewsld, otwiera '[JO.si.edzęnJe o godz. 
·~ m. 40. Po odczytaniu ··porządku flź1fln-
1nego i zawladcrqiieniu. rad,uycłl, ó przeh
zaniu drobnych wniosków komisjom prze
wodnfoząoy podaj.ę do· wiadomości n~gły 
.wniosek k~misjL:Jl:n•nBo'W'ej; w llłJśl któ• 
re go · 

zarz~dy wseystłdch •netytueji do&roez. 
.które w najblitszym roku etatowym chcą 
korzystać z su}Jsydjów mfejlfkich winny 
złotyć podania do 1 mar~a r. b. Do po
oan!a dołąezy6 nalety bilans i S'f)rairoz· 
oame roczne.~ działarnośai hu1tytuejf. -
Dd obowiązku tego nie są również zwol
nione jnstytncje, które etrz:ymały wsp.ar
cia w roku bietąeym. 
.... ·W ni os:~ uznano za nagły i po krót
krnJ dyskusJI przyjęto. 

W związku z wnioekfem ra.dnyeh 
H?lenderskiego i dr. Rosenzweiga w spra
-'łVH' 

nabycia tanftgo obuwia 
prze;wodni.czący odczytuje oświadczenie 
magistratu, w DlJ~l którego suma konie
ezna na. ten cel może być ustalona wów
ezas. doJ?i-0ro, gdy magjstratowi wia<lomem 
b~d~10, .ile skór mo~a :nie6 do dyspozy
CJJ 1 z Jakimi 1rosztam1 b~dzie związany 
wyrób obuwia. 

Radny Holenderski wskazuje na to 
t~ chodzi tu prze'Yatnie o trepy. Robot~ 
n1k w .hdnym razrn nie mote zdobJó siES 
na obuwie skórzane, gd:yby nawet oenę 
jego wyznaczono mo~Jiwie nisk.ą. 
·. Pierwszy burmistrz int. Skulski: Po 
tem ohviadcz4rniu rzeez przedstawia si~ 
łnacfie.1. Rada Miejska winna uchwalić od
powiednią sumą. 

· Sprawą powyzszą :przekazano magi-
1tra.towi. · 

. Wni~se:ir magistratu, doty0zący za~ 
. hnerdzema. 

. etatutu U'ł'Zfdu . prob&rczego, 
, A,d:!'}zytany. pr21ez -przewodnioząoego, wy::.. 

,W"ołuje o~ywieną dy.skusję •. 
. , 1 ·. R~d.ny SzJbiłlo jest zdania, że stem- · 
p1o:wa.me W8g, mjar i odwa:tników byriaj
mniej_:Qie obroni spoty.wców przed oszust
wa.mi pojedyńczych handlarzy, choćby na
wet dokonywanem byó miało rok rocznie. 
Bardziej celową byłaby częstsza kontrola 
miar· i odważników w miejscach sprMda
f,y, Kary~ nakładane za uiycie fałszywych 
miar i odważnjków, winny wpływać do 
kasy mif'jskiej, Następnie pożądanem j6st 
wprowadzehie układu metrycznego. 

Pierwszy burmistrz in~. Skulski O~· 
wiad·cza. iż zaprowadzeniem tego układu 
sajmować się będzie państwo. 

Radny H('\rtz stawia wniosek, by spo
rządzono tabf'le porównawcze używanych 
tutaj miar i wag z metryeznf'mi i by po· 
l~cono wywieszae je w sklepach. Wniosek 
&ostał przyjęty. 

Wniosek radnegó Szybiłły, dotyczą
cy wprowadzenfa układu metrycznego od
rzucono, zaś wniosek jego w sprawie częst
si;e. j kontroli miar i odwarn.ików w miej
t-0~ch sprzedaży przjjęto. 

W sprawie interpelacji, dotyczącej 
ttadmi@r:qego podwyższenia 

e~ papierosów 
magistrat oświadcza, i2 delegacja 'lla.pro~ 
wiantowania miasta sprzedaje papi6lrosy 
po cenacht normalnych, wobec czego ceny 
foh nie powinny już podnosić się. 

Rada przJjmuje oświadczenie powyż
. ne do wiadomości. 

Nad interpelacją, dotyczącą Oj!'rani-
ezenia spożycia ziemniaków i innych ar

f tykułów żywnościowych jak r6wnież za
· p·ewnienia dostat.:>cznyob ilości mąki pszen
':nej, kasz, tłuszczu i skóry wywiązuje się 
·t~rótka dyskusja. poniewa~ wyjaśniPnie 
·~,ag-istratu, i~ zwi~kszenie tych racji jes't 
:11iernotliwem1 uznano za niewystarcza
:jt\ee. 
. Interpelacja, dotycząca materjałów 

, do oświetlenia, głosi, it posiaciane zapa
sy tych matnjałów są nh•dosbtPczne. · 

Puedstawkiel magistratu oznajmia, 
it :rugistrat otrzymał zaledwie kilka. ton 

· ·,E:ąłty, którą sprzedaje szpitalom, jak rów
. nieź tym osobom, które niP ,posiadają w 

mieszkaniach ani oświPtlrnia ,a-az0wego 
ani tf'fi e1P1~trjcznego. Karbid odstąpiono 

. ~oopnatywom źywnóściowym. 
Uchwalono wniosP-k dr. ·Sachsa, w 

);l'ł'lyśl którego w~izel~ie materjaJy do oświe
. ·:tli:>nia otrzJmywane przez magistrat, na.le~ 
ty odstąpić ])teiinym . 

. . W spr~wi~i ~1nte~f!\lł!Gji eo do, nie wy
.: itinanta uohwa!1: ~~;f.~lłtt"j1ti.iJJ. r,.· cin. ~6 
. ·.$~f<ćl'lcą,;.:~:9~~··;:·'.'ł~k:~F:lłD:łf:O'•~~"C~ 1V'JJł.ą,l}e; 

)!~ 
i~ 

. we~eśniej. 
·~o. do wladonió~:{J :,;: 

. · :e: intflrp1>la~j1,>·1 
!Zr&duko .•.. · <• ·racji artykułów . o
wych, w·pf~"'a 'Wniosek„ ~11wtera. < • o· 
t~st .. l?r~~'tl-twwn ośwfadcze»in, i~<Jii'~~~y~
szenie f41'di.J~at niemożliwe. · )~; 7 

Nadelf'' :o~ywioną qłuższą ł?~'k:l,Młję 
wywołuj.a ~l]terpe1acja. <lotycząe.ą · · '"a;. 
nia d~łe1tników ·tydowslrich prz1" z-
cZ'aniu' · '*' 

\·.·~·2:~ :< 

ponfewa:t ·kanoPlarja oentralua 
i~ nw.a~~.f,f'~:W:~~~ar~tająeee, g.dy 
czen,fą; t~;.~'.)-Oi~:wiają się vt ~, 
niemieckfoh i poleJrieb. 

Rall;110J dr:,· RosenbJatt nw11~Ą,rj;~~J.:1Ja
giatrat .wszak dlatego oghrnza swe:·-0Jwf.e
szczenia. j a$~by oraąntowała się .elQ~ .• lu
dność, JetP-li tedy1 lstniPją ludz·ie, ł!J~rzy 
nie rózµmi'eją ani '(JO niemiecku .i·li rio 
polsku, to qbwieszc1.;enia. te nal.e:~J\fjp;ła
ąn.6 r&wnłe~. i w ich j~zyku. 4.0,tirvc. 
mieszkańców Lodzi stanowią ~yd'-ii i } ty-
mi msp;istrat wfnien się lfozyć. :;.. ; 

.. Radny 'Holenderski: Jflźeli magl~trat 
tąda, by ··wszystkie jego. rozporząflii:enia 
były Spfl'łnia.nE\, to winien podaws.ó j!e. do 
wiadomośot wsz-ystkich . mieszlnnie~'}V', a 
ntem. winien ogłaszać je w :prMfe' ty-
dows.kiej: . · , 

Ra:dny dr. Saebs uws.ta., ~e wszw.sr.1 
!ydzi roznmil"ją po polsku j mogliby >o~y
tywać obwfrszezenia, O/tłaszane w .. tym 
ję<tykn. A jetrli , nie rozum i efą !)O ·pol
ska. fo źato bit>gle władają. nif'mie~kim. 
(SmiPch na 21ali. P.rzewoflniczący przy
wołnjt'l obecnych do porząrlkn). 

Radny Szybiłło mówi, iż dla miesr.· 
ka.ńeów PolSki wystarcza język poaski; 
dla przybyszów nie będzifl się drukowało 
obwi~szcz@ń w innym jęz1ku .. 

Radny .Albrecht proponuje; by magi
strat podjął wydawanie. organu urząilo
wego, w · którym umieszczane byłyby 
wszP.lkie obwit-szczenia itp., a. pismo to 
hyłoby rozsyłani'\ wszystkim reda)rnJ.o.m ... 

Radny dr. Rosenblatt mówi,· rn me 
wszys.eJ eydzi ~ładają po1slrim. Spra:wa 
ta. n1ema nie wspólnego z polityką. Zy
dzi nie domagają si~ t-adnej łaski, lecz 
tego tylko, co im sf ą nalety. · 

·· Radny Jarblum protestuje w jmie~ 
niu swojem i frakcji tydowskiej przeciw· 
ko wyra~enin ,;przybys~e"~ W Ameryce 
po 'Pięcioletnim pobycie nahywa sję pra
wa obywatelskie I nikt nie zaprząta so
bie głowy politycznemi nczueiami kaMe-
go w szczeitólnośef. · 

Radny Szybiłło: Dotychczas radnego 
Jarbluma uwahłem za oh-yw'ątt>.la pol~ 
skiego. (Wpłanfa: .A teraz1 Śmiech). Nie 
mop:ę uwierzyć, by 97 proc, tvdów nie 
miało rozumieć po polsku. • 

Radny Wole~yński protf'stuje prze
ciwko wyraMniu d-ra Ros~nblatta, by 
polaey mieli byó nietoleranc-yjni. 

Przewodniezą,eJ oznajmia, i~ wyraża· 
nie „przybysze" jest nie na miejscu. 

Poszczególni· polscy radni o puścili 
ty mczasPm sesją. DJatego tct zebranie 
nie jest jut prawomocne, a posiedzenie 
końezy się o god~. 9 m. 45 wieoz. 

Xronika łóDzka. 
-

Miefakie biuro statystyc1'ne. 
Miejskie biuro statystyczne zostało 

ju~ całkowicie zorganizowane do tych prac, 
które jest w stanie prowadzić na razifl. 
Od Nowego Roku za;j1lTUje sią ono rf'je· 
stracją ruchu ludnoś<}i, noiuje spostrzeźn
nia meteorologiczne, .ruch w szpitalach, 
zachorowania zakaźne, rach w tanich ku
chniach i t. p. 

Wydział statystyczny bądzie wyda
wał perjodyczne publi.kacje mfanowicie: 
biuletyny tygodniowe, sprawozdania mie· 
sięczne o wii:ole obszPrnil'ljszP, wres7.cie 
rocznik statystyczny m. Ładzi, który obrj
mować będzie całokształt tycia miPjskie
go pod "Wzglęćle.m demog-raficznym, sani
tarnym, oświatowym, kultnrałnym1 Jak 
również całokształt gosporlarki • mieiskiej. 
Wydział sta~ystyezny obecnie nawiązuje 
stosunki, w et>Ju wzajemnej wymiany pu
bl;kacji statystyczrryęJ1, z odpowh•dnif'rni 
l'biejskiPmi biura.mi st.atystycznPmi, zarów
no w Królutwie jale w Galicji, Poznań
skiem i wielu innreh kr-aj ach QuropPjskich, 
dostępnych w dt.fsiejs-z;vch warnnkach dJa 
komanikaeji. · 

Aby uzyskać -p,zyblitol'le <lane co do 
stanu obacnrgo laiłnośei rn. Ło0zi, jak 
wiadomo, wydział prZPprowad7jił statysty
k~ ludności ~r!iy ponieey uezg,stków kart 
ch!Pbowyeh. Z!'braul vt ten sposób mate
rj ał zaczyn a jut ne.pł srwa.e. 
6 Przy wydziale° tworzy !i~ odpowis~ 

. dnra b1bli1.tPka stat1&1tyc~na. 
Cił6!3kew1G1. 1'ry~z1ala s.tatyMtyezneg-• 

2l'ttZ!1'jllD'!Hl1i Si~ Z .warunkaJTli prawadia 

O z~ięti&:łeli'f.,f .1 Dłąlil ł culrru. 
Zarz~d ·,;'J:2itf;lą'~~ „:Kropla Ml eka" 

zwl'ócił si~ do.. :1fłid:Z1".~ 11rośbą. o przyzna~ 
nie kobi~tom ~~~JZJ!J)''tł} i karmiąeym ta
kfoj 'normy f(IłiJftr#~-~qJt.rn1 jaką <ltrzymuj, 
ciętko :praouj~1~ 

Sprzedaż cht~b'tt.-·r.ml\1ti i· eukru 
W gr~dnln 'y'. SS~sldPpaeh mi~jskich 

dfltalfcz11f'j s11r14~~:a~# ·· cblf'ba sprz~dano 
1,819.909 f. chlf'lm; ft..'.IV 9 sklf>pa~h sprZA
dazy mąki i .cq,kril ~ł·~~{)~f. mąki żyt-niej, 
13,004 cukru kostkowe'.ą'~, 110.097 f. fary
ny, mąki psząnn P},l\la.· ~wi~to Boż!'go. N a
rorl zAnfa ~amfast ftrnfa . ehlP.ba aytn1f!go 
funt mąld p!!~ennej), ogołem sprzedano 
120, 150 f. . . . . 

Urząd etanu cywllnego. 
W i;rudniu u'l'zą{j: stanu -cywilneg-o 

r,~rejMtrowa1: R"mfoa. ,tydtiwska 240 uro
dzPń i 6.5 ślubów. Prócz tarro:slJorząr1zor10 
43 a'kh zmrnia 1000 WJ ciągów z rl?.jt>strów. 
Zale,(raU?i-0w2no przez 'wniesienie do ak
tów ślubnych 8 dzieel. 

RtJch. strajkowy w Łodzi. 
· Dr.isiejsza.„D~utschA I;onz.Zeitong·do
nosi: WC'zoraj rano nie przybyli do pracy 
pracownicy piekarscy w pif\karniaeh Kop
r:zyńsldego przy u1. Juliusz& i wdowy 
Hr>rmans przy ul. Wókzańskiej, którf' wy
piPkaj~ Gh1eb dla Komitetu rozilzialu 
chlf'ba i .mąld1 oraz w Piekarni mif1jsk1~j 
przy ul R'lig;owskiej. Żądań ekonomlcz· 
nych ni~ złożono. Strajk tf:m trwa.ó bę" 
dzie wawdoprrdobnie nie dłutej, nit je· 
den dziPń. 

Robotnicy miP.;jskie~o wydziału tyw
no~ciowego~ m1PjskiPj kam{-lry dezvnfok· 
cyjnej, oraz miP-jskich sklepów zło7.yli 
cały szerf'g 2ądań natury ekonomicznej, 
-pracy je>dnak nie l)rzerwalL 

Kf'lDPrzy kawiarni w ,>Grand Hote„ 
]n" złotvli zar!i,ą<fowi równie~ tąc1ania e
konomiczne. Rozchodzi sie -w nich gł.ów
nie o zaniPchanie potrącań pPwnego pro
centu z całodziPnnf'go tarp:u kalnerów. 

Orkiestra teatru ~ydowskfog-o, skła~ 
dająca sie z 10 osób, strajkujo od zeszłe
go czwartku. Muzykanci tądają podwyż-" 
szenia -pensji o 50 µroc. Dotych.czas strajk 
nie zol!lti:lł załatwiony. Teatr' nie może 
wobec tego wy.~tawiać operetek. 

Z Komitn opiek' 1rn.d dd~ćmi. 

W bieżącym t-ygodnin Komitet. opie· 
ki., nad dziećmi przy Miejscoweij Radzie 
Opit-kuńezAj z.akwali:fikował do wysłania 
na. prowincj~ 17 ubogich dzieci. 

Z tych, siedm dziewczynek wysłano 
do schroniska. w Sobótce w ziemi łęczyc
kiej, 10 chłopców zaś wyjedzie w tych 
dniach do Poddębic. 

• W celu zwiedzenia wszystkich instJ
tueji ratowniczych łódzkiego Komitetu o
pieki nad dziećmi, wyjeMżają w tyeh 
dniach w objazd prezes łódzkiej O. R. O. 
p. .Ani. Stamirowski, l)rzewodnieząca w 
Komitecie opieki nad dziećm1 r~jantowa 
Grabowska i ką. prał. Tymienieeki. 

Z Komitetu opieki nad dzi~ćmi uby
ła bardzo gorliwa. i energiczna działacz
.kał p. Grzybowska, która pełniła trudne 
i odpowiedzialne obowiązki instruktorki 
ochron. 

P. Grzybowska prr,ez władze szkol
ne krajowe powołaną zostRła na stano
wisko organizatorki i 1nsp~ktorki wstęp
nych szkół dl& kandydatów do aeminat" 
jów nauczycielslricb. 

Dwie takie szkoły już są czynne. -
Na panią Grzybowską włotono obowiązek 
zorganizowania szkół takich w eałym 
krBjtl. 

Opró~niona w Komit4'1cie opieki nad 
dziećmi po pani Grzybowskiej st1w.owisko 
objęła .P· Jasińska. 

t1 weteranów. 
Oneaja.j, w sali własnej przy ulicy 

Dłngif'j 29, odbyło si~ posiertzenie człon
ków Stowarzyszeńia weteranów powstania 
1863 r. pod przewodnictwem p. F. Krzy
t'an owskiego. 

Na wst~pie przewodniczący. nadmie
nił o rocznicy powstania styczniowego 
j zawiadomił zł'l'branych o przebiegu uro
czystości, j.ah odbyła się w Domu Ln

'dowym, i;taraniP.m legjonistów polskich. 
NastąpniA ustalono sumę dochodu, 

jaki. kasa. stow1trzyszenia juz osiąqoaęła 
'Zi8 sprzedaży własnego wydawnictwa. ka
Jenrlarza. do której włączono ofiary, ze
brane przez rPdalteję pisma naszr>go~ a 
przesła1rn do kasy· Wf'tPran-Ow. Z ~umy 
tej wydano potr~r>bująeym' pomocy wete
ranom zapomóg- jednorazowych 105 mrk 
pozostav. iając pewną niewielką kwotę w 
kasie, jako rPzerw~ na ezarną godzinę. 

RPsztą czaslt poświącono po~11wętlce 
· o wspólnej biedziA i ci~tikiej Dil"1foli nie-.. 

których z weteranów, onz WłlJ:Hl!'dliiooiom 
z czasów minionyeh. 

Z. komitetu r<rdzial~ chleba.· 
! m~ld, 

WobAC ezęstych narzekań ze strony 
. publieznośei na. uciążliwość formalności 

stosowanych względPm przyjezdnvch nrze~ 
n?ząstki. komitetu r~zdziału chleba i mą· 
kl, kom1tet przypomrna, te wsz1stkie oso~ 
by, nrzyje~dżaJące do Łodzi na f!tały lub 
na dłu~szy .pob,t, a. n;„ posiarla1ąee za
awiadoze.ń o niepobieraniu kart. chlebo
wych w miej~oowości, w której z tako· 
wych do itzasu wyjazdu swego kor-zystałv, 
winny zgłaszać sią wprost do csntraU 
komitetu, ul. Andrzeja. M 4, 1ews, oficyna 
I piętro, z :paszportP.m i zaświadczeniem 
właśoicir-Ja, Jub riądcy· damn, w którvm 
zamieszka.ły1 w celu otrzymania odpow"ie
dniego dokumentu, uprawniającego do odl'!
br.ania w odnośnym uczELstku legitymacji 
i kart chlebowych. 

Za Stow. wza1. pom. prac. handl. 
N a ostatni em 'Posiedzeniu zarząd n 

Stowarzyszenfa wzajemnej p(lmocy prac, 
h:mdlew:ych postanowiono uczcić pamięć 
niedawno zmar·łego członka tarzą<lu "Mau
rycBgo Praszkiera przez utworzenie spec~ 
jalnego funduszu jego imiflnfa. Członko-

. wie. zarządu i pracownicy firmy M. Bzyf
fer złożyli na ten cel 200 mk. 

Swietlica dl91 dzieci szl.rnlnych. 
Dziś koło kuratorów tydowskich szkó ł 

mieiskich początl<owych otwiera dn;r.;ą świetlic45 
dla ·dzieci szkolnych przy ul. Młynarzkiej 2. 

Opieka nad chot"ymi gruźlic:zn. 
~iuro komitetu ooieki nad gm:tlicznymf 

chorymj mieścić się będ;.ie przy uł. Piotrkow·; 
s'.dl?j .Nr. 96 (dom Siemensa). 

TeatY" Pobki. 

Wczorajszą premj.erą Teatru Polskie· 
t;O była tra~edja W. Sr.Al;spira "Hamlet". 
Tytułową rolQ grał p. St. StanisJawski1 
wywiązując sią z trudnego za.dania. swe
go nad wyraz szczęśliwie. Klaudjnsza grał 
p. Nowakowskf, królowt'l - T>· Ad'l.mówna. 
OfoJję-p. Trembińska. DE>koracje pomy„ 
słu art. mal. A. Pronaszkj, pomimo skrom
ności swej, bJły bardzo łailne i staranne. 
Publiczność, która zapełnUa teatr po o!~. 
ta.tnie miejsce, grQ artystów, a zwłasz~ 
cza p. Stanisławskiego, przyjmown.ła. Pi 
duMm uznaniem. Przedstawienie 1koń
CZjło się· po 11 i pół wiec!. 

R B P E R T U A ~ 
P i ą tek, dn. 25 stycznia o g. 7 i p6l w. 

>)Hamlet'._ . 
S ob ot a, dn. 26 stvcznia o ~odn. t po no-. 

łudniu no cen •. rrniniższvćh dla mlodzieży „Uriel 
Akosta".-Wieczorem o· godz. 1 i pół wieczoreM 
„Hamlet". „ 

N i e dz i e 1 a, dn. 27 stycznia o godz. 3-ej 
oo poł. po cenach uo::mlarn. „Konstytucja".-·-· 
Wfoczorcm o godz. 7 i P,ół „Hamlet". 

XIV kon cel:t popnlarn:y. 
W nadchodv.ącą, niedzielę w Sali Koncert°' 

wei odb~dzie sif! XlV koncert popu!arnv ood df" 
rekeią, Br. Szulca. Koncert ten ooświeconv łt~<
dl'!•e wylącznie twórczości Chotina: Konferenc!~ 
Jitemó;ą wygłosi int. Henryk Goldber~ •.. a Jako 
soliści W\•stąp:ą: nrof. Smidowicz, który w;ll:ona, 
knncert E-moli Chopina z tow~ o~kiestrv. oraz 
artyrflca Tea+ru Pol~skieł!o p. Arkawinówna. · 

Bilety są do nab' da w „czytelni Nowo.łd1! 
Alfreda Straucha, Dzielna 12. 

Z Bałut. 
Kcln hatuekie Polskiei Macierzy 5zkoJnej' 

majac ciężkie zadan:e sn~rzenla wiedzy nidylk<t 
wśród bałuckich analfabetów, lecz również ma„ 
tcria'nego wspierania uhogiei-bose1 i na~iej
dz atwy, walczv wciąż z bra!dE'.m funduszow "! 
e;Jspnkojenie. rosnącvch uotrzeb. Dzi~ki ener~j1 
i zabie2l1wośd ołonków zarządu kola, zebrano 
ostatnio z lnvestv znacznieiszą, sumę, 11rn któt; 
przyodziano i obuto pewną, liczb~ ubogich dzieci. 

Z dutą. pomoc!\ oodąia zarządowi koła 
istnieją;;:e na Bałutach Tow. śoiewacze im. Pa.• 
derev.skiejl!;O, które w miar<; sił własnych wspie„ 
ra koło ~bąrlt rnaterjalnie, bą.d:t. faż czynnie. z urzadzone1ito wieczoru Syłwestrowe;xo Towa• 
rzvstwo osiąonęlo pewien dochód, z któreg~ 
połow!i;, w sumie 108 mk. oddano do d)'S!JO!iyq; 
koła bałuckiego. 

Bibi1oteka kola iest na Bałutaei-1 tak pon~, 
Jarną, ii liczy już obecnie 600 przeszło ~~ytelm~ 
ków. Kursy dla dorosłych analfabetów :i:w1~k:szy·. 
ły się tak licznie, i1i mus;ano otworzyć o<lcl:tia, 
w Radnf.::oszczu, na l\tory również uczt;szcza. Ji.lt 
przeszło 80 słuchac~ów. 

w Towarzvstwie śpiewaczem im. Paaerelfl. 
slc'erro·wvl<;n1ono sekcj~ dochodów niestałych. 
która w celu zwiększenia szc:zupłvch zasobó\f 
kasy pod1ęła urząJzanie ~ieczornic, koncertó~ 
przedst&.vicń amatorskich 1to. 

bekcja urządziła jut trzy wieczorn:ce dla 
tdonków, oraz koncert w Domu !..,udowym. 
w ~odzi. llość c!Monków dosięgła cyfry .1® osó~ 

sądów. 
Nerwowa kobieta. 

Pn:ed ces ·niem. sądem okręgow1m · sta• 
Mda 41-letnia Estera Ma,,.nusowa, z zawodu 
krawcowa· akt oskarżenia zarzucał ;ei, t.e w ma.1 
1u ·1917 r' obraziła a'1tmta nolicii kryminalnej, 
Bruno Fischera, nazvwająe go z~o-,JzifJ1em. Prze
s1ęostwo to przewiduje art. MU i 532 ros. ko· 
del\.su karnego. . 

Dnia B maja r. ub. wsoom'lianv F1~.:Im• 
nrzvsze ł do mieszkania Chami:i Rudzkiego, 
P,otr:<:owska. Nr. 17, w ktl ·ym rmes?: wła ró'."'" 
nież Magriusowa:. Wizyt~ 1ego spowodowJła nie· 
jai<;a Jl• Macińska, która zameldowała że W SWO· 
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~m czasie dała do rohotv blu1ke: i takowei nie 
otrz) mała z powrotem. Ff<:cher nie zrst' ł Rudz
kief,!O w domu. Przedstawił si~ wobec tego M -
p-nurnwei i W\łus1cz)ł iej powody wizytv. Wte• 
dy kob'tita zaczęla mu w:vmvSlać i pado zło
w1eszC7e słowo, które stałę, S't: nr1vczyna sora
wy. Oskarż@na tłórracz~ ła s ę, te b' !a bimlzo 
zdenerwowi!n~ i nie wiedziała. c.o mówi. 

Rudzki, wezwany w charakterze ~wi11dl<-a., 
l'.!Otwierdził, te Magnusmrn miewda czest" ataki 
nenvowe, podczas których atawała sił ~ pro~t 
niepoczytalt1111,. 
r. i:roku,,ratr-r uwa~2.t wi'lnę z~ d.ow_ied~łoną 
11 wnosił o ,,oo mk. kary lub ._,O dm więz:eml. 
' Obrońca oskarżonej wnosił o zupełne 
un'ewinnienie, ooieraiąc się na art. ;w ros. koo. 
karn., który · mówi o niekaralności ludzii działa· 
:iących w nieoo.cz1talności. 
: · S<id, przychylając się ~ęściowo do wywo-

lid6w obr~ny_, sk;.'l~?.ł Magnusowq na W mk, kary 
lub 5 dm wi~ziema. -----

ZGIERZ. 
Z Rady· Miejskiej. 

We wtorek, w sali obrad magi
gtratu odbyło si~ posiedzenie Rady Miaj
:!!ki<:>j, na które z ogólnej liczby 24 ra
,dnych pt"zybyło Ht 
· · Obradom przewod_niczył prezes 
int. Józsf Słaboszewicz, sekretarzował p. 
Stanisław Podciechowski. Magistrat re
'[)rezentowany był przaz I-go-burmistrza 
kapitana. Lobera. i II-go p; in~. Gerlicza. 

Przed rozpoczęciem obrad odczytany 

1 zośtał list ces.-niem. prezydjum 1)Qlrnji 
1w Łodzi o powołaniu na r. 1918, na sta-

linowisko przewodniczącego Rady, pana 
inż. Józefa Słaboszewicza. 
' Odczytany protoknł z poprzednif'ge 
lposiedzPnia został przyjęty po mrnpełnie-
;niu go kilku uwag'ami. . 
: Nast~pnie punkt 9 porządku dzien
nego w sprawie przejęcia przPz n1"mfe
:cką gmin~ szkolrn.1;, niPmieckich szkół 
;elementarnych, n~ wniosek kilku radnych 

. ·'zdjęty został z porządku dziennego. Punkt 
i2 poprzedzony został dwoma nagłemi 
iwn.ioskani: 1) przewodniczącego w spra
\wie nałożonych na mieszkańców kar za nie
!przestrzeganie przepisów eo do szczf'pie· 
inia ospy .i 2) radnego A.dama Bińkow· 
! ski ego-w sprawie nie wypłacenja rezer
~wistkom podwyżki wspa.re) uchwalonej 
lprzez Rad~ Miejsktl. . 

11\ilowa an cl 

Po WJjaAnieniacll II-go btinn1str>aa. 
w powyż'!zych sprawach postanowiono, 
aby magistrat przyczynił się do Z\'> olnie
nia z kar osób niPsłusznie skazanych· na 
kary. W sprawiA drniri~go wniosku, wsku
tek zfo~o stanu :finansowP.go miflsta, po
stanowiono, aby mairistrat przyznaną pod-

. wy2ką wsparć w gotówce wyp.łarił o tle 
po:molą na to śr(\dki kasy m!l'\jSkiej, 
w przsciwnym zaś razie ma wypłacie w 
naturz~, t. j. ziemniabmi i t. p. 

Wskutek odezwy DepartamPntu spraw 
wevrnątrzny0h co rio uchwalenia stypen
djum dh. słuchacza kursów wyższych u
rzędników mnnicypi:ilnyeh Rada Miejska 
postanowiła. aby mia.sto na ten cel wy
a~nrncwało 400 mrł 

'Nast~pnie pr17yętąpiono do wyborów 
członków komisii do ułotenia buó~etu 
miasta na rok 1918'19. Do komisji wy-. 
brano pp. inż. Józefa Słaboszewicza, Ada
ma BinkowskiPgo, Arona Bergera i Abu.-
ma. MorgPnsterna.. · 

W rlalszym ciągu na zasadzie ode~ 

zwy Królewsko-PolskiPgo sądu dolrnnan© 
wyborów ławników. Na ławni]{ów obrano 
pp . .AlPksandra Ickerta, Osl<ara 'Jahna, 
Eagenjusza Kruszego, A. Morg-Pnstnna, 
Adama Binlrnwskiego, Józefa Mif>chow
skie.iro, StaniBława Łodwiga i Wojciecha 
Gałkiewicza. 

Sprawozdanie komisji w sprawie no· 
wej taksy kominiarskiej referował p. A
ltiksander Ickert. Opracowana przez ko· 
misj 11 taksa izostała przPz Rac1ą przyjęta. 

Sprawozdanie komisji opałow~j re
ferował radnJ Adam Binkowski. Rprawoz
danie to wywołało ożywjoną dyskusję, po 
któriij postanowiono, aby magjstrat za
prowadzU ulepszrnia. przy BJHzedaży o
pału i poczynił starania w kierunku o
trzymania lf'pszPgo wę~da. 

Sprawa budowy cPntralnPgo gmachu 
dla szkół polskich, oilłożona. już raz przez 
Radę 'Mii>jsłtą, a wniesiona obP<mi~ ·po
nownie przf'Z magistrat na -porządł'lk dzien
ny, po dyakusji znów została odroczona. 

W końcu oml'łwiano spraw~ niewłaś
eiwP;go traktowania uc'łiwał Rady :Miej
skiej przez magistrat. 

Odpowiedzi w powyższej kwestji u~ 
dzielił drugi burmistrz. 

Po.!>:iedzenie zamknięto o godzinie 9 
:wieczorem. 

rza Rze 
Ifo:rUn, 24 stycznia. (T. wł.). Na dzi.. Zamiast spodziewanej wówczas od~ 

siejszem posiedzeniu komisji g-łównfj µar- powied'Li, która l).ie nadeszła, nastąpiły, 

lamentu kanclerz Rzeszy, dr. hr. Hntling, juk wszystkim wiarlomo. dwa oświadcza· 
wystąpił z następujqcrm -prZPmówjeniem: nia dyplomatów i1ieprzyjacielskioh, mowa 

Moi Panowie! Gdy po raz ostatni ministra ang-ielskit>go, Lloyd GPorgea, w 
miałem zaszczyt r.n6wie przed Waszą ko- <loiu 5 stycznia, i orędzie prezydenta 
misj& - było to .8 stycznia - znajdowa.- \:\'ilsona dnia następnego. Przyznaj~ ch~
liśmy się, jak sią zdawało. wobec zajścia tnie, żA Lloyd GHrge z'miPnH ton. :t\ie 
w Brześciu Litewskim. Wvraziłem wów- wykrzykuje już, i jal;: sią zdaje, chce te
'czaa pogląd, że rozwiązauia tego incyden- raz wykazać znowu swą zdolrrn~ć do per
tu oczekiwać możemy z zupełnym spoko- traktacii, podawaną przt>zf'mfli!" dawni<>j 
j@m. Usprawiedliwiły to fakty. Delep;a- w wątpliwość, (Wt>sołość). W 'każdym 
cja rosyjska przybJ'ła znowu do Brześcia bądź razie nie mogą jednak pójść tak 
Litewskiego i rokowania zostały znowu daleko, jak to czynią niektóre głosy z za
:podjęte i są prowadzone dalej. Posuwa· ;rranicy neutralnej, które w mowiA Lioyd 
ją sią one zwolna naprzód i s1:1; niezwy- Georga dopatrują sią poważnej chęci po
kle trudne. Juz przeszłego razu wska.za.- kojn, a nawet przyjaznego nastroju. Praw
łem na bliższe okoliczności, które snowo- da, że .oświadczył on, iż n'ie chce znisz-

. 'dowały owe trndności. Niejednokrotnie czjć Niemiec, że nigdy nje chciał ich 
~bndzić się mogła. istotnie wątpliwość co zniszczyć. Zyskuje on nawet wyrazy 
do tego, czy delegacja rosyjska bi~rze uznan]a. wobec nasz<>go stanowiska poli. 
na serjo rokowania 11okojowe i wsz11lkie tycznego, ekonomicznego i kulturalnego, 
depesze iskl'owe o wysoce szczefi:ólnej lecz wszak nie brak t0go i w naszych 
treści. Pomimo to trwam w nadziei, że wynurzeniach. 
::również w Brześciu J_,itewskim niebawem Tymczas~m c·oraz bardziej urabia się 
dojdziemy . do dobrego wyniku z O!? lega- pogJa,il, iż posiada on prawo do mówienia 
cją rosyjską. o Niemczech winnych, winnych wszelkich 

Pom:yślniej przedstawiają się pertra- możliwych przestępstw. Pogląd ten, moi 
ktacje nasze z przedstawicielami TJkrainy. pańowie, jt>st tego rodzł:ja, iż oczywiście 

I tutaj należy jeszcze pokonywać trudno- nie możemy z nim st~ pogodzić„ ponie· 
śei~ lec'.ll widoki są pomyślne=>. Spoil:złewa· waż nie wyczuwamy jPSZC7H.' nici z powa~ 
my się, ~a wkrótce dojdziemy z Ulm:ilną żnego prag-nienia pokoju. łliy mamy być 
do wyników, 1e%qcych w interN1ie stron tym winowajcfł, nad którym czyni t1?raz 
obu i korzystnych pod w·zględem 1•kono- sąó koalicjn. Zmusza mnie to do uczy-

:fnfozrrym. . nienia przeg-lądn stosnnkóav i wyda-
. W~{nik, moi 11anowie, można było już rze11, poprzPdzającyeh wojm~, pomimo 
atwierdzić 4 ;gtycznin wieczorem. Jak wam obawy powt6rzeuh raz jeszcze rzeczy 

·wszystkim wiadomo, delegacja rosyjsk~ wiadomyeh. 
uez1nih. propozycję, hy zaprosić .wszyst- Utworzenie Rz~szy 11iemfoddej w ro
kie państwu, biorące udział w wojnie. kn 18'/l pnłozyło koriieo dawn<"mn rożbi

Miały one wziąć udział w pertraktaejach, efo .. PolączPnie sią zdob1ło RzPsr,y nie
a. jako podstawę delegacja rosy,jsk a przed- mi ee ki ej ,„ Europie tri atanowisiHl1 jaki~ 
stawiła pt>wne bardzo o:;t;ólnikowe propo- odpowiarła jPj ekonomicznym i .Rultur:.il
zJcje .. Wówezas z~odztliśmy eią na pro- nym zdobye:i:om, opartym na !'łi~m (Uzna.
pozsc.Ję zap:ros1rnma do rokowa1i państw, nie). lisią.że Bismarck uwtfńczył ąwa 
biorących u(hiał w wojnie, wszPlako pod dąiało przymi"'rzem z Anstr~·W~wrami, a 
warunkit>m, te zaprosiny te będą związa- było to przymif>rze ezy~to flbronne. 
ne .z zupełnie określonym tnmin?·m. W d. W ciągu dziesiątków lat nigdy t'lis wsł(J-
4 stycznia O godz, 10 Wieczorem t~rmin piła, si" ehoćby na.włi't nsj1żPjl!IM JdNł. Dt\· 

·ten upłynął ·- odpowiNlź nie nadeszła. d!1ty<"ia efa. ee łów a1in-~sSJWll vel't, S'.Zczs· 
~ynik jes~ t_aki_, iż względem ko.ali?.ii nie t.óln.ie :1rnś dla utrT<yma~ia poko~~ i ~acho
.;este~my Jll~ mczem skrępowani, Zf'l m~~ I wnm_a. i nami w d~wnl'J tr~dye,p wsp!Sl-. 

m. y .wolną ~ro.gę d ... o osobny?h_ pe.rtr:a. ktacJl l D}'m1. 1.nteresami ~przymier.zoną monarchj~ 
·~ Rosją, J ~e teraz ró:wmez mczem me · dunaJską. Lecz jnz ks1qżs Bł$maruk, ~o 
jesteśmy jut skrępowan.1 względem entPn-1 mu. °;z9_stokroć zarzucano, 1.Hawnił nacisk 
tef.y .wabe.e .. Pr. zedłożone.;1 nam prz~.'.' dele- . koah;J1,. ~.aś .wydarz.e?ia. · następnegQ.,:o.··.
gacjl:l roSjJSką "Ogóh1eJ p:rOlJOz-y-cJi rioko· · kres~ stwJerdz1ły, ż~ nie było to txHrn 
}Gwej. · , trwoznym snem. Wielokrotni<' -'>'nurzało 

L 

J?odz:i.ęko-vvan:le.. 

Wszystkim tymt którzy oddali ristatnil\ posług~ 

ś~t:P. 

1anowi okezyńsftlcmu 
szczególni~ zaś kś. Grabowski emn, KnHjńskiemą, Zarządowi Oohrony 
Bałuckiej. oraz p. Taubwurclowi ta śpiew, solowy :podczas nabotelishra 
skiadają aerde6zne podziąkowanie 
543-1 iona, córki i synowie. 

Ba IP„ 

z Siegelbergów Roza1ja Rosenowa 
Po d4ugich i c ętkich cierp eniacn zmarła dnia. ~n.go b. m. przeżywszv łat 83. 
Wvo rowadz.enie zwłok odbedzie się w P.ątek, d,. 2;.)-go o godz. 11·ej rano z domu 

orz,• ul.Andrzeja Nr. !4, o czem zawiadamia _ :i 
~H-1 ..a;;oo..e>dz n.a. 

się niPbezpiPc<z:eństwo lrna.Hcji niElprzyja- ,. „Nie znam ani takiego prawa natu-' 
ciP13kich, które r.ag-rażały S'flrzymit-rz01:iym ry, ani żadnej uch-wały parlamentu nie-! 
mocarstwom centralnym. Marzf'nie koali bjafiskiiigo, mocą którf'j Fritncja niEl by' 
cji :wstało zreHli'Zowane przPz izolniącą łaby obowiazaną do zwrotu części zrabo~ 
politykę króla Erłwarda. Imerjalizmowi an- wanych tnytorjów, gdyby właśr:icif'h~ 1ch{ 
gielskiPma stanęfa na drorlze rwąca się którym zostały one wydarte, znależli po• 
naprzóń i rosnąca.. w siły Rzesza ni Pm i~- myślną sposobność do fah odebrania". 
eka vye .franrustdP~ pra~nianin odwetu, I w tym samym duchu wypowiaflały 
w r?syJsk.wl~ rlą2°P~rnch. f'ksnansywnych siE} powa~ne . organy -prasy, że wymieil.itt 
ów im11Pf.1Rlrnm l:\.n~ielsln znal~zł a~ nad tu tylko choćby Daily News". 
to rozlPde popar.r.ie. a. przPctwko nam · " 
snuto niPbPzpiPczne 1Jlany na przyszłoś6. Przt>eborl7.ą teraz do Wilsona, mol 

Już zaws?.;A położPnie g-Pog-raficzne JJanowiP.. I tutaj poznają pewną zmianfl 
Niemit>c za.wit>rało iHa nas niebf'zpiPczPń~ tonu. Zdaje sią, ~e ówczPsne jednomyśt„ 
stwo wojny na <lwa fronty, nbecniA stało ne odparcie nsiłowania Wilsona, pragną~ 
sią ono jPszczr, lrnriłr.łej wf<lorznPm. Zo~ l'P2"0 odpowfodzią na not!') Paph~ża zasi&lf 
stało zawarte vn:!mi(lrZA pomiędzy Rosją ńiPzt!odą pomię<lzy narod~m i rządPm 
i Francją, których liozba miPszlrnńców w ni!'mieekim~ zrobiło sw6je. To jf'dno..' 
dwó1nasób przewvższa ludność państwa rrrvślne odparcie · mogło jut . popchnął\ 
niemiPckiPg-o i Anst.ro-Węc:-it>r. Francja, Wilsona na wła§ciwą drog-ę, i początek 
republikań~ka Francja, pożyczała caryRty 1."'U temu został uczyniony. Poniewat obe.-, 
cznPi Rosji miljardy na budowę kolPi cnie niA ma już mowy· o gnębieniu n~ 
stratPg-icznvch w Rrólr->stwie Polskif'm, rodu niemieckiego przez rząd autokraJ 
którn 'miałv ułatwić zadaniA przeciwko tyczny. I dawne ataki na dom HohenzoI.C 
nam. R11pnblika francuska wcią~ała. wszy Jprnów już sią Wi(lcej nie powtÓf7.jłj'J 
stkich mążczyznf aż do ostatniego. do o~ Kwestją fałszywego przf'dstawienia poli..:, 
bowiązkowej trzyletniej służby wojqko tyki niemiPckiejt które jPszcze i obPcnie'. 
wPj. W tf'n sposób, oóok Rosji, Francja znajduje się w orędziu Wilsona, niti zah 
uzbPoiła się do osta.teczny<'ht możliwych m~ si~ tu bliżej, na~omiast .. omówię po~ 
granic. Oba państwa zaś dążyły do ot>lów, SZCZPgólne' punkty, które wyłożył WilsonJ 
któr~ obecnie wrogowie · nasi ocbrzcili Punktów tych jest . n.ie mniej, niż Hi 

. mianem-imperjalizm. Byłob1 to najzw-y;.. sformułowany w nich został jego pro.i 
ozajniPjszem zamedbaniem obowiązków, gram pokojowy. Prosz~ panów ó ".ier...' 
gdyby Niemcy si'lOkojnie przygląnały się pliwość. gdy tych cztnnaście punktów) 
grze tPj, gdybyśmy z kolei nie usiłowali streszczając si~ najbardziej, poddam omJ~ 
również stworzyć sobfo . obrony, która.by wieniu. l 

mogła chronić nas wobec przyszłych nie- 1. Punkt pif'rwszy f;ąda, by· nie za~ 
przyjaciół. wierane były w przyszłości jakiekolwrel( 

Panowie! PowiniPnem mote i>rzy- międzynarodowe umowy tajńe. Panowief 
pomniPć o tPm, te ja sam, jako c:z;łonek H1storja uczy, f;eśmy najłatwiej zgorlzió 
parlamentu, często mówiłflm o sprawach się mogli na najdalej idącą jawnośl 
tych i że przy nowych kredytach na zbro- umów dyplomatycznych. Wspominam choć{, 
jPnia ·z;awszf' ws!;:azywałPm na to. że na~ by to, że n11sze prz;ymierze obronnA ( 
ród nfemiecld, zgadzając si1:2 na zbrojenia, .A.ustro-Wę~rami od r. 1888 znane był~· 
prowadzi jedynie polityk(!! pokoju i że całemu światu, podczas gdy Za<lZPpn 
tbrojcnia te zostały na. nas wymuszone, traktaty pomiiłdzy państwami wrogiem 
jako obrona przeciwko nrebezpiflczeństwu. dopiero w trakcie wojny i wreszcifl, dziq 
grożącPmu nam ZA strony wrogów. Nie lri ogłoszeniu rosyjskich dokumentów tajl 
z;daje się jednak, by słowa te bjły przez nych, ujrzały światło dzienne. (Zupeł[}l~ 
zagranicę brane pod uwaQ,'ę. słusznie). Równie7; i obrady w Brześciu 

A oto sprawa Alzacji~Lotaryngjh o Litewskim wskazują, il'! jesteśmy zupeł'-~ 
.której i teraz znowu Lloyd George mó- nie gotowi do prowadzenia rokowań w 
wi. Mówi on znowu o nif'sprawiedliwoś całkowitej Jawności. . . 
ci, którą w roku 1870 Njpmcy wyrządziły · 2. W punkcie drugim żąda Wilaoa 
Francji. O Ahacjf-Lotaryngji mówię nie wolności mórz. Zupełna swoboda ~eg\u;l, 
<lla panów. Panowie nie potrzebują uś- gi na morzach, zarówno podczas polrnju~ 
wiidomienia, ale zagranicą wciąż jr.szcza jak i wojny, równie~ i przez Nif'mcy WJ'4. 

nie znają spraw tych. Alzacja-Lotaryri- stawiana jest, jako p.1erwi;ize i najwa~ 
gja, ja\\ wiadomo, obejmuje ~rzeważnie niPjsze żądanie przyszłości. Pod tyrJ 
czysto niemiPckie tf>rytorja, ,które flrzez . względf'm me panuje zatem ~adna róini..J 
g'1.·ałt, trwający stulecia, bPzprawnie .zo- oa zdań. Przytoczone w końcu przez WilJ 
stałJ Oderwan~ od pa11stwa fllf'IDiPek1ego, 80Ila ograniczenie,...-nie potrzeb'ujQ go nyl 
aż: wreszcie w roku 1789 rewolur>ia fran- ba dosłownie powt&rzać-nie jest 1. rnJ 
euska pnł!rnęła ich ostatnie resztki. Wów- wicie zrozumia!Pm i zdaje się być »yJ 
eYias stały się one prowincjami francus- · tecznem, Odr7.ućmy je zatem. W wy~ im1 

!!Idemi. Gdyśmy w wojnie w r. 1870 do· !!topniu byłoby ważni:-m dla wolności że~ 
iHwio wydnrte nam kresy państwa !linów glugi w przyszłości, by i silnie 11fortyfi.,; 
()dr-brali, nie bvlo to wówczas uodbicfem ~~wana pnn kty oparcia floty na wainychJ 
<1be1cb tn~n6;, jeno zu:pełni~ prawną m1~dzynarodowych drogach komunikacyj•' 
dezaneksją, która tel3 .została uznaną nycb, jalt posiadane np. przez .A.nglję .. ;,;· 
ff2H~Z franf'uskie zgromadzenia narodow0 Glbraltarze, Malcie, A.donie, Hongkonglij 
w dniu 2.9 marca. 1S7l :roku. sna.ezną .wi~k- n~· . WJ::'ipach~ Falklandzłdoll i w in.nyah 
f!!Z(}ści~ głosów. llUElJSeacll, zostały 1'niesiono, · 

Równie~ i w Anglji~ :moi -panowie, 3. Usunięcie wszelkich ogranfoz~n 
mów.ic:no ~ó~vet.n.$ znpełn~e inaezej, niż g.ospoda1·cz.Yc~. Również i my 'zgadzamy 
ob~cnrn. Mng~ po'."oh_e ~1~ w trm wzgl„a- s1.~. nn usnni~eie (')granfo:z;t>1\ gospodarczxeli; 
d!ł& na kl~sjczne~~ s_~1~dh., Jest 1,11m k~oro. zbj·tPciui~ lrnpnjQ handel. Rów· 

11 .. 1 .. ktin.~y, .~~k z·, .. naihHn···h·Y·· hl·E··.to.·ry~ i lit.e~ I m~ż.··.1my, t.iotąpH\my wojn.~ gospo·d·a.rc·z·.ąl···.· ,rat trng-H"ls"~i 1 ~o!rrn~ Carl~le. który w ktora_ krZJtl. w ~oble przyc~yny przyszłJCW 
tiścif'I d~ „Times a pisał w roku 1~7Q, eo wrogich d~1ałan wojenn-vch pomied7!yctllt' 
11a~t;:i:p~1J@: . danu. " • ·' 

.. „Z~v!.®n. naród Die mil~ tak zł9g-~ ii. Oą-r.al'l.icz~l'lłe zbrojeń Ja\ 'b-ytn 
. g!\su.d~, Jalm•go p!rnt~iłlłJ Nii'>moy we te ju~ dr.w~_ia,j oś?"iad.czon~ ·!li'!! rlrot11 
FranoJ1 :w przrehutu 4:~0 lat. Nit11mey by- n~SZ?J, mpH ertra.n1ezeuia. zbrojeń. ~U!'~t.: 
tyby ~zalnn~. gd;hy ~1e ruJśła~y o tern, ma n!itilBjH sif'j do dl'!i'knsH. Połaż~nłe" 
07 st~·Gr~y6 w~ł gra~1et.Ey ~omJąd:iy so- ftna.ns~w.~ ·wsZj§tltien pińst,; enrop~jsk,iab,~ 
I.Ją a 1,a!nm sąs.adem • po WCJJnle będzie nil, 5h:·it . · • .... ·· · 

Tutaj 'Zttuwaź~ tylko, 4~ nie po. wh.· cą dla pomYśineo-o Jr'": :e.~tll~JSitt:f .. . 
t' h l I . . . "'tó 0 .I ,~ u„u; H'ł?tama :a.W 

r~am ·)C1J si. nyc1 W.Jrazl"n, 1\, r~ . arlyle .. tej (Bardzo słusznte\ .··,. 
u. z;rł w ~w1ązku 'fi tem pod adresem I w;.1dz1m'1.' ntr>m . ·~··.··.~· ... ·· 
Fni.n„~·· 'tr: • .1. · • mot panowiev 

. . .. WeStJS.Ch ObJ~tyoh. p?'M21: udł·t'W$:1 . 



~~.,-. "·:: .. ,,.-:.-·· •.•. _ .. ·.r::-· 
l ..... fi} .~~·~ho·d~~ jedn~~-' 
.plątegtfo. JVygładzenie Via'li1, 
l'9w: kohmjal nyeh. Prakt · · ~o'~ 
jwab~nie postawianej pr -... ____ -.. , _ za.-
!ndj, w· BWi,,ecie rzeozj"\\;is;t'Qł~W~~~ól~a. 
tna. . f.1ewna: trudośei. _·W if~d~~~·r:az1e 

lpr·z·_ ypns'liczam, śfł_ pr~eqe __ '.-• __ .· ·~-~-:~.-.J··_·,_-_e·>·m···.·:-:c_.·-_·:·.:Tląj.wit;kszemu państwu lfol_ ja.J:n~m:tt -na 
·~wiecie, t. j. Angjt wi~:p;a. .b:1-~ ~P~*·a.Wiona 
mo~ność wypowiedzęlilię;.}~fl~ :ja.k· __ m10_ 
wyobrata sobie zal~t;wJ·e~j,~ JlTf)(>O'Ziycji 
sprirymierzeńca. fr~y żą(ł~Jl~!D be~-wzg~~
dnif! i p-rzez na$ now(łm urządZ'emu wła-

~~~ś~ii!~lo:i~!rJ. J?nnk\~en· b~dzie_ mó-_ 
j -6. Opusz(5zenre tę'rjtiorjnm · Tosyj-· 

l·akiego. Po odmowie ze· strony państw 

k-oa.lic. y~ny. eh pri-y-- ~-tą_P_ ie;fii-.a._··.· _d_ ;o_.-. r_ ok. ffw~ńw termrnie, umówionym . pom1~d!liy ltosJą 
~i ezterema państwami . sprzjllll.e:rzouemi, 
ifimuszony. jestem w imi0nft1t.r~h ostatnich 
,()drźució· wszf>lkie -późńiPjsze' wtrącanie 
aią do tej ąprawy. Stoint;y wobe,c kwestjł, 
jobcbodząoej jedyn1e RQsj~J c~tery :pań-
18twa sprzymie.rzone. Mam l)iepłonną na:. 
!<Jzi eją, te przy n zn ani n . ąamooJ.m~~leni.ą 
f ~acbodnieh · 1udów kreson11:1li dawnego car· I stwa rosyjskiego, powiedzie aifLdojśc do 
;4obre.p;o w-yniku z nimf, jak i ·z pozosta-

l!}ą Rosją, której ty czym_ y jalrna_ jszy. b: sz __ eg_o, 
powrotu do uporządkowanych stos.ttnków1 
'sapewnfają,eych krajowi spokój 1 dobrobyt. 
: · 7. Punkt ten za.jmuję się, kwestją 
belgijską. Co si~ jej' tyczy , to jut moi 
poprzednicy na nrz~dzie prezydenta. mini· 
_strów niejednokrotnie ppwtMzali, te w 
~a.dnym _okrfsie wojny obecnej gwałtowne 
1wcielenie BPlg-ji do Niemiec ·nie stano-

lwiło programu polityki niemieckiej. Kwe· 
stja belgijska należy do kompleksu spraw, 

i:których szczegóły uporządkowane ostate
cznie zostaną podczas rokowań pokojo·, 

-wych. Dopóki przeciwnicy nasi bezwzglę-
<lnie opierają si~ stanowiska, te nietykal
ność terytorjum sprzymierzeńców stan-o
wić mote jedynie dopuszezalną zasadą 
,rokowań pokojowych, dopóty musimy od
;rzucać motliwo~ć wyłączenia kwestji bel
·:gijskiej z pod dyskusji ogólnej. 
i 8. Uwolnienie terytorjum francus-

E
iego. Okapowa.n. e zi-emie Francji st-ano
ią eenny zastaw w rękach naszych. -
tutaj jPC1nak gwałtowne wcielenie ja„ 

ii:>jkolwiek z ich części nie stanowi_pun· 
.łtn program n· polityki -niemieckiej .. wa„ 
· unki j zmiany w opaszezeaiu, które uw.: 
ględnić' muszą tywotne interesy Niemiec, 
tanowić bądł\ prze-dmiot porozumienia 

. omi~d.z'y Niemcami i Francją. Mogfl tyl
ko raz jeszcze wyraźnie podkreślić, te o 
1odstąpieniu części terytorjpw państwo
twych nie mote być nigdy mowy . .A.Iza.ej~ 
:--Lotaryngj~. które coraz. bardziej we
fwnętrznie spajały się z: niamieckt\. które 
:w sposób radosny coraz pomyślniej roz
rwiiały sj~ gospodarczo, z których w1ticej 
1niż 87. proc. ludności mówi ojcz)'stym ją
fzykiem niemieckim, nie pozwolimy sobie 
rpod tadnym pozorenr znów odebrat. (Oty„ 
:wione oklaski. 
t' 9, 10, 11. Grtmioe włoskie. Spraw1 
~:narodowościowe monarehji naddunajskiej. 
i.Państwa bałkańskie. Co sif) tyczy punk.,. 
'tow powytszyeh, poruszonych prze21 Wil
'sona, to obejmują one sprawy, które w 
tłównej mierze tyczą się interesów poli
tycznych nas'liego sprzymierzeńca Austro
:Wflgier. Będziemy Jnteresów ich gorąco 
'bronić. JednaUe propozycje Wilsona w 
~łprawach tych w pierwszej. linjl muszą 
;przekazać ministrowi spraw zagranfoz
~ych państwa austrjacko-węgferskiP.go. -
';e-isły związek ze sprzymierzoną monar
chią naddunajską stanowi. rdzeń naszej 
.~ołityid i na przyszłość pozostać te~ mu
'ii wskaźnikiem. Wierne braterstwo broni, 

'lktore podczas wojny okazało się tak 
.tświetnem, musi współdziałae i w okresie 

t
pokoju, i ze swej, strony uczynimy tt'lt 
'.Wszystko, by Austro-Węgry otrzymały po· 
kój, odpowiadający ich uprawnionym in

.. teresom. 
". . 12. Turcja. Podobniet w sprawie po~ 
~;f\:łszonej przez Wilsona w punkcie 12, 
)tóra dotyczy naszego wiernego, mętne

-Y;t~o i pott.~nego sprzymierzP.ńca, Turcji, 
·• ;:·;nłe mogę bynajmniej przesądzać stanowi· 

::::f~a jej dyplomatów. Prawa. zwierzchni· 
~ze Tureji i bezpieczeństwo jej stolicy, 
_,'(>ędące w związku z kwestją cieśnin, są 
:wa~uymi interesami tyciowymi równir~ 
ofa· Rzeszy niemieolriPj. Sprzymierzeniec 
;tinz mote przytem .zawsze liczyć na na
,_ze energicżne poparcie. 
. Punkt 18 traktuje o PoJsee. Nie en-

.Jenta, która znajdowała dla Polski tylko 
,beztreściwe słowa, a przed wojną nigdy 

- ,)tie występowała wobec Rosji w obronie 
2 ·:';1.'olski, lecz Rzesza niemiecka i Austro· 

,;;\,/Węgry wyswobodziły Po.Isk~ z pod rzą
,.„Ś'~ą&w carskich, 'które gnębiły jej indywi· 

.. „. ;;;;:'r,:g-ualność . narodową .. ,. Tak tedy Niemcom, 
~i:f~r:e_llnstro·W~gromi fQJsce należafoby pozo-

--.--~ .;~ta wie popuzen'ie . 'si~ eo do przyszłego 
" · ~_ukształtowania 81~ ~~go JQ·.aju. Jak tego 
;~·,, .. :ao,·!?d,zlłc pe;r.tl'«k~tae· \,M.l!Ja:p~kat·y ~ ro-·' ·- .. ~J1r· --)łl'; -·· -- ·.~ą..iZ:llłęl!li:~tna 

,,>"-i'::, 

~ ~-~--;~~.f ~ .-'-

'· 
_-pułlld mdwi u- 'ł o ·t· t 

•' dy t~g0r-;p to ~„ n 
<lotychc-zaso alno„ lli~4 

1 odnonę się sympatyo~nie ł.i 
i, która wylączyłabyc.qa· P'f4iJ· 

I nłeo!lne ... prowadzimy n!eofic1s1ńte prze.1 
agenta., który działa. w myśl 1nstrukcji 
nasz.ego posttlstwa. w Petersburgu. Rząd 
bolszewików zamianował Litwinowa. swym 
przedstawicielem w Londynje, a. my za. 

wotM i prawdopodob' -;-ńs~wo 
wojen .. or~ __ sprzyj aó będzie p 0;:wej 

mierza.rny wej~ó !i nim w podobne nie· 
ofioj alne stosnnki. 

- współpr~~;jf;.;·:l?--hrodów. Jetelf p ~<>_na 
przez ]it~~ii:tenta Wilsona ide~ ___ (fiku .. . . .. __ 
narodów. ');llt.Wl -bli~szem zbad~DiP,':'}f,~e, €~,izorny). Wynurzenia gen. ł. Arza. 
ia rzee:zywił3reie;przeniknfąta jest> -· - Berlin. ~~df:>cwo). Wieli& K~& · 
z1rpełnej ~11rawi-~dliwo~oi i po a Główna donosi ~1L"st}cznra wieczoremt 

Wiedeti, 28 ist;rcznia. (T~ wt~ Szet 
sztabu generalnego, v • .A.rz, ~1dzielił spra
wozdawcy „Arbeiterzeitnng" wyjaśnieś w 
~wie bezroh-aab przyczem :powiedział, 
iż ~ 'l&dzie!1, f':e uda mi~ wpoić w ro
botnik~ j>Uekonanie, teJ n.ni rząd, ani 
dowództw.e łVQjskowa nie_ stawiają poko 
jowi ltad.11-ych ~zk6d .. Pragnienie fl'.)k·•· 
j11 jest u nas ~Wl!Siieclrnem. Nikt ni@ 
m-yśli o zdobrczaoh i nlu~nch, gdy t':n· 
czasem przeciwnicy nasi, ~1ozegćlnie • nf 
zach-0dzje1 nie są, jeszcze bynajmniej zde· 
cydowani zrzec si~ zdrbyczy i zaborów. 
Na wschodzie rzecz ma si~ ina<lzAj, lec1 
istnieją. trudności • nsturv techniezrH>l 
których usunitlcie wymaga "pawnczo ztno· 
bu cierpliwości. 

jest zu~-~~rpj~ .. wszelkich np:n .-:~ o „ . 
rząd. eeaarsld Jest_ gotów ch.fltp ·<•::' _j,,;.~_le z tereD!ów i'all.~ :nit · donjeaip?1~ nic 
zostaną µr~~ulowane wszelkie -r1a;~~«w1e· nowego. 
nia bietąe'e; :pr?Jyatąpió- do zbatlań'ł:~&r~rł':d-
stawy J'Qd.o,pJ;t.e~o .v;~ią.zku na~o~~~r· ,. 

Moi p;ą:'lrowie! Po0naliście mo 
Georg-e'al propozycja prezyd~nta· 

·na. Powtęrzyó muszą to, co. RP: 
łam na p<1ezt\tku. Winniśmy te:t& 
tae sict s:t:ebie, _ozy z mowy tE'j i ~ 

d 

propozynji wynik• dla· na.s rZ0<fZ% • 
powatne· i uczciwe .1Jrag:nien1e, ....• OJQ• 
ZawiP.raj't(one. pewne podstawy,: di'ł;~Q,W· 

• szE"cib.negq -p-okoju światowego, n;~'.(~~~re 
równfet my tga<łzamJ się, oraZ" }l~1111I~y 
wyHeia. Ji oele,. które nioglyby e;t.1J:-"o"w16 
poastawą do rokowań. Gd-zie jedeai. mo-

~ wa jf'st o zagadnieniach lronlrretaye}l;.JYO· 
siad·ają;aych, stanowozą doniosłoś6 dl'fll,1.as 
i s:przymierzPńc6w nasżych, tam pragn!.e· 

. nie p,ok@j1l j•est mniej. dostrzpgalneł '.~r~

. eiwntcy nas1 nie obcą „t:niszcizye81 Nie

. miee, lMZ spozierają ·łakomie na OJ.lfiŚci 
kraj-ów n<aszych i naszyo~ sprzymł.&~te~
oów. Mówją oni z szacunk1em o_ stanowi
sku Niemiee, lecz tymczasem coraz barezfaj 
urabi'.a si~· pogląd jakobyśmy m,1 ni.usieli 
odpraw'iad pokut~ i ~rzyrzekaó IJOpi!aw~. 

Tak za.ws,,;e m6wi zwycłąąea. dcnwy
eięton.&go~ Mówili oni o tAm,~.t~ wsuet
kie nasze dawniejsze manifesto.wania f!O· 
towo~oi do pokoju tłomac~ye nale~ał-? ja 
ko obja.wy słabogeł. Od'. tego stanowiska, 
od takiego poglądu wjnni ntijpierw uwol· 
nić sit} wodv;owiA entente1y. lieby im to 
ułatwM, prag-nąłbym nadmienió o tern. ja
ką jest sytuacja. istotnie. Pozwólcie. eo4 

bie panowie powiAdzieć, ~e: Nasza. sytua
cja nie była nigdy bk 11omyślną, jak 
obecnie. 

Nard genjalni wodzowie l)atrzą w 
prizyszłośó z niezmienną nfnódcią_ w E'!Y
cięstwo. Całą armj~, oficerów i ~ołma
rzy, przenika ;niezłomna ocboezośd _do 
walki. ·Przypominam słowa, które 29 go 
listopada wyrzekłem w parlamencie: Na
sza po wielekroć wyra~ona gotowość z.a
wareia. pokoju, duch pojednania, tchnący 
z propozycji naszych, nie powinny 
być carte blanchą_ dla entente'y dla usta-
wicznego przewlelrania wojny. · 

Jeteli wrqgowie nasi zmuszą nas do 
tego, to winni wyciągnąć wynikające stąd 
konsekwencje. Jetf\H tedy wodzowie mo
carstw nieprzyja0ii>lskieh istotnie są 
skłonni do pokoju, to niech jeszcze raz 
pod-dad.zą rewizji swój program, lub, jak 
powiedział Lloyd Georg·e, podejmą rekon
:fide.ra.cję. Je~eli ucz1n1ą to i wystąpią z 
z nowemi propozycjanf; to wówczas zba
damy je powatnie, ~ poaiewaz celflm na 
szym nie jest nfo innego, jak ty1ko przy" 
wrócenie trwałego -poWsq;P.chnego pokoj n. 
Leoz ten trwały, powszf'chny pokój b~
dzie tak dłago niemozHwy, dopóki nie 
zostaną zabPzpieczon.e-integralnośc Rze· 
szy niemieckiPj, bezpiflozeństwo jej inte
resów tyeiowych i go;d!Jóść naszej ojczy
zny. 

Tak długo nale~ trwać i wyozflki
wac. Co do celu, moi panowie, wszysoy 
zgadzamy Sifl. Co do metod i sposobów 
postępowania mozna byó róznego zdania. 
Lecz teraz- weźmy n'a. bok wszelkie te ró 
żnice poglądów, nie spierajmy się o for
muły, które w zawr()tnym biegu wydarzeń 
światowych zawsze są'. zbyt szcznpł~. a 
ponad rózniącymi antagonizmami partyj· 
nxmi miejmy jeden wspólńy cel na oku, 
dobro ojczyzny • 

Trzymajmy siq lłH>C-no razem, rząd i 
naród. a zwyciąstwo . zawsze będzie przy 
nas, dobry pokó,1 JJastąpi .i musi nastąpić. 
Naród niemiecki znosi w sposób godny 
podziwu cierpienia i trudy trwa:jącPj 
czwarty rok wojny. W trudach tych my
ślę szczególnie o ei.erpieuiaeh drobnych 
rzemieślników i tle, uposażonych urzęd
ników. J.iPcz wHyscy oni, m~żezyźni 1 
kobiety, chcą. wyt:r,nć i. przetrwać. 

W pierścieniu politycznym nie da
dzą sią oni zwieść ąłowami, potrafią roz
strzygać m!ędzy ri:faJn1311!i,. stronam! ż~
cia i obiecUJl\CPmi sz,częscJe marzenrnm1. 
Taki naród . zginąó nie mote! Bóg jest 
z nami i bądzie tówniet nadal z na-
mi. (Oklaski). · 

Następnie wywiąz~łtt się szoz;egóło~ 
·wa dvskusja. w któr.Pj zabie:rali głos 
między innt>mi: pos, Trin.born, Soheide
mann i :pos. Fiscbbeeli 

Wiedeń. Urz(łdowo don_o_ dnia 24 
styczniM 

Sytna.ej a ;pie uległa. ~mianie.· 

Sze~ sztabn.·,geueraln-t)go. 

Znpowiedź' mowy KtihJmanna. 
Berlin, 24 stycznia. (T. wł.) .. "Lokal

anzef ger• dowiaduje się; iż sekretarz sta
nu v. l{t1hlmann wygłm!i mow~ -w piątek 
w komisji ~ł6wn.ej. 

Syfuncf a w ·Rosji. 
Berlln, 2.4 ętyc21nia. (T. wł.) z. d_o

brze polnformowanego źródła komunikują: 
Z racji rozwiązani.a. konat:vtuanty obawy 
ma1tsymalist6w w'Petersbnrgu przed kontr
rewolucją nia zostały widocznie wywoła.n& 
pot~gą rad, poniewat siły ieh były na
zbyt małe. Potęga malfsJmalist6w równie?! 
nadal zaletee b~dzie od tego. ozy będą 
oni mogli polegaó na garnizonie .peters
burskim, czy tee' konstytuanta zbierze si e 
gdziekolwiek indziej i zna.jdr.ie ·więcej 
posłuchu wśród woisK:a. ' 

Walki w głębi Rosji tooz~ s1~ do.
lej. Gł6wnodow9dząeym na froncie we
wnętr~nym przeoiwko Ukrainie, obwodo· 
wi donieckiemu i t. d. zamiannwany zo
stał przPZ radę komjsarzy luiłowych ma
rynarz DnbiAnko, który w pierwszeo1 linji 
ma poprowadzić .operacje przeciwko Ka~ 
ledinowi. Na froncie toczą si~ wallłi po~ 
mi~dzy nkraińoami i maksymalistnmł. -
Ósma armja rosyjska. nmierza opuśció 
front i ! orę~em w r~ku przedrzeć się na 
północ dla połączenia si~ z garnizonami 
lub dla o.ddania swych usług rządo'wi 
charkowskiemu. Trzy korpusy armji dzie
wiątej objawiły zamiar połączenia się ~ 
armją ósmą. Ukraińcy sprzeciwiają się 
temu i na.Jety spodziewać się krwa.wJCh 
atar6. Walki µomiędzy rosjanami l rumu
nami pod Galaozem przybrały większe 
rozmiary. . . 

Po n1eszoz~śliwym dla rosjan wyni-
-ku walki 8200 rosjan z 22 armatami, i57 
wozami amunfoyjn-ym7, 58 kuchniami po
łowami i 360 innymr wozami, oraz 1 :.:oo 
końmJ prZP?!Zło na terytorjum niemie.ckie. 
Szczerbaczew wysłał również wojska ru~ 
muńskie do :Bessaubji. Depesza. spra
wozdawcy „ Timesa" w rnmuńskiej kwa
terze głównej motywuje to tem, i~ samo· 
dzielna republika bessara.bska dla braku 
własnej zorganizowanej armji wróciła s1ą 
do Szczerbaczewa z prośbą o pomoo prze
ciwko anarohji bolszewików. Wojska 
rumuńskie stoczyły pod Kiszyniowem z 
wojska'.";'i maksymalistyeznemi bitwa, któ
ra zakończyła sią częściowem wziąoiem 
do niewoli i odwrotem rumunów. W zwią
zku z tern ciekawa są pogllltdy oficerów 
rosyjskiej armji czynnej, którzy utrz-ymn· 
ją, te rumuui zamierza.ją zatrzymać sobie 
Besnrabją. Może to byó istotnie zamia
rem rumunów, gdy~ widzą oni obecnie, 
~ą aspJracje ich Go do Siedmiogroda po„ 
zostaną o.zezem ma.rzeni1m. 

Mowa hr. cz ina. 
Wiedeń, 24 stycznia (T. wł.). W ko· 

misji do spraw . zagranicznych delegacji 
austrjac'kiej w dniu dzisiejszym minister 
spraw zewnętrinych, hr. Czernin, wygło· 
sił mowę, w k~órej przede;. szystkiem 
zwrócił uwagą na trudności, jakie przed~ 
stawiaj& rokowania pokojowe i które na,_ 
leży zwalczać, Nastąpnie hr. Ozernilł 
raz jeszcze oświadezył t eaJą stanow.: 
ezośeią, if: -podstawa, IH\ której w Brze.
ścin Lit. odbywają Sil!l rokowauia .A.ustro
W 1.1gier z rótnemi n;::wopowstałemi pań
stwami w Rosji, opiera !!li(:} :c:i, za.sadzie. 
„bez zaborów i bez odsz;kodowań". 1M.ini.J 
stor oznajmił, iś Austro-Węgry nie tl\"'' 
dają .od Rosji ani jednego .metra kwa.-J, 
dratowego i ani jednego haleru •. 

Hr. Czernin w dalszym eiąga 11rze-, 
mowv podniósł, it trudności, J?Olegają na. 
tern ·te 1-o pertn.lrtacje prowadzić trze
ba ~ietylko z Rosją1 lee~ f !i nowemi. or~ 
,.,.anizacjami poństwowem1 -:- jak Ukrama, 
Kaukaz, Finlandja i 2·0 21-powodów rót.r 
nic w interpretacji i prawa. samookreśJe„ 
nia pomi~dzy delegacjami niemiecką i ro• 
syjską. Według mowy hr. Czernina. poi 
kój z Rosją etanowi p:~mvszy kro.k kt 
pokojowi powszechnemu. Nastąpme hr. 
Czernin oświadc~ył, ~e Austro-Węgry do•, 
trzymają wierności sprzymierzeńcom SWO\ 
jm aż do końca i bąćią bronió ieh, ja}( 
siebie samych. W końcu hr. Czern1n o, 
mawiał warunki pokoju. zawarte V orey... 
dziu WilsC1na. _ , 

(Szozeg6lowe streszczenie mowy hr. 
Czernina podamy w numerze jutrzejszym)~, 

Nadesłane. 

Mieszkanie umeblowane . 
składające Glą z 2, f 4 4. -pokojów 1 ktt6h· 
nią i wygoda.mi poHti.:nwane do wynaj -
oia. .Blisko Piotrkowskiej. Ofert; oą 
admin. „Godzin7" sub. „Miei~kanie • d 

. · .. ·;...._ .. \ ' 

- ?· Ostrzeżenie. _ 
. t " • . .· '• ~ 

.\, N1rttejszem podajemy do l'Ublic:mef~)ado· 
mogd, te wykryliśmy. złoezyficów, naśladujących 
etykiety nasuio k~ocnmalu-bły.szc~u. oak!'!JąC ~o 
~rodka falsyfikaty, 1ak: kreda, gips 1 t.. P: t poc1ą
~amy ich do od'f)Ow1edzialności kameJ. · Radzimy 
więc pp. kupcom i Szan. konsumentom zac~o· 
wywać naiwięksui ostrol1mo~~ prz1 uka;:iowamrn 
tego~ artyln1łu. 

·. Z pow~tan:~m 
Fabrtka krochmaJ u. „MoriniVy'' 

Warsz:iwa, Złt1ta 5'J. 
Przedstawiciel njlą, ł.ódt i okolicę: 

f k d R 11 M. Eddiat, ł.ód:i, Długa 68. 
Ba1. our o stosun u o DS 8 P • .s. Za. dalsze wykrycie fabrykantów 

Londyn, 28 styoznia (T. wł.). Balfour, fałszerzy naznacz&!ll !Il:rk. soo.-
omawiająo w Izbie gmin szereg interpe· 557-1 
laejł, dotyczących stosunków dyploma.- , -· , . . ,

1 
• • 

tycznych Anglji z Peteraburgiem, powi~- Magazyn ;teganckiego 1 tr:vałe,,.o obuwia 
dział mią.dzy innemi; Rządu tego me J. J aknbieo 
uznaliśmy jako rząd narodu rosyjskiego I lódź, ul. Konstantynowska .Nil 28 
de facto lub de jure, lecz sprawy ko~ „„ ... „ ... „„„.„„„„„„„„. 
I C> l.oszenie. I 

·. Wobee częstych narzekań ze strony. publiczności ns uc1tt~li.w~M . I formalności, Eliosowanych względem przy.Jezdnych przez ucząstk1 Ko- ._-
mitetu Ro.Bdziału Chleba i Mąki, niniejszym podaje si~ ponownie do 

I wiadomośei, że wszystkie osohy, przyjeżdżające do Łodzi na stały li 
Jub dłuższy pobyt, a nie posiadające zaświadczań o niepobieraniu kart Jl 

I 
eblebowych w miejscowości, w której z tn.lrnwyoh do cz:lsu wyj.izdu 1-

. 
swego korzystały, winny zgła~zać si& .wprnst do Centrali Komitetu . ~-
Rozdziału Chleba i Mąki, ul. AndrzE"ja Nr. 4, lewa otfoyna. I piętro 
z paszportem i za.świadczeniem właściciela, lub rządcy domu, w któ- I'" 

I r;y~ za.mieszkały, w cel? otrzymanfa; o_ .dpowiedniego dok~mentl!• upraw;. ~ . 
ma3ące!ł;o do. odebranta. w odnosnym ucząstku leg1tymac11 ~ kart 

1
. 

chlebowych. "" 
Łódź, dnia. 24-go stycznia 1918 r. 546-t 

llrtllflł1 ...... „„ . .,.„„ ... „„„ .• „ 
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L!tity zast. Ziemsk. 4 i pół 191.-19rJ.lfO 100.- 11001 14 23 42 105 32 46 67 217 2Q f39 \Uprawa roślin pastewnych jest niezuana pra- _,roe. • • • • • • • • 492 MO 76 600 SO 78 778 828 S5 88 89 Q1$ 'rwie·, powodu3·e to zły stan bydla. Ziemia iest Berlln, 24: stycznia. Notowania kursów Clen H Listy zaJt. Ziemsk, 4 PNG. , 

7.:: ·:prawie w wylącznem posiadaniu wielkich ~ta- wypłaty telei"raficzne. ,Lis;!0:~t. .•: ~111~~w~ ~ 176'50 l 75·- • u. 12011 47 63 85-94 219 27 39 $89 49 'łiKk 41!.··0··,~·c•: 'ścicieli, którzy nigdy sami na niej nie gospo- plae(Jno 'żąi.ia•t Listy zast. m. Wax$za.wy l i 553 SO 94 618 42 78 80 797 800 37 79 'darują. Od czasu wojen balkańskicll Bułgarja p& pi:eu. • • • • • • lElO.- 45 ·61 93. ~est drugim większym producentem trtuniu w ~!}:~°lJ·.?rk 2H:i.IID 5116 - Re.1tta • • • " " • • " • 13001 28 81 76 108 55 242 46 321 ~ „ "' . • bei:iEf res. • • „ „ • • Europie. Pod względem górniczym kraj jest do- Da.nja, • , • 152.50 153.- 91 513 826 94 907 45. brze wyposażony (miedź, ielaw, węgiel);. eks- lz"ecja. ~ • ;.. .. ·, Hi3 .. 5 }~t~g l\.ose.ay 61.iO. ; _ .-~· 14064 68 192 ·317 73 438 54 93 94 527 .pl"Oatacja jednak z powodu braku kapitałów i Nonegja. • 1161 l·.~151 11 .-_..,,,. Sztokllolm 2S 11tycznla.. 40 ·63 671 72 786 826 35 36. . . . Bzwajt-arja. "'v ""'.„ ._, 
43 7n.t .1-1 ~ ~·· robotników jest niewielka. Dotychczas (do I Austro-Węgry 66.ób tie ó& ~uoel w stesttk11. a:reittat&wy• lW !:tub.li=- ·· 15048 B34 37 59 480 625 """'·~ w~·. ··chwili wybuchu wojny) pracowały w Bulgarji Bul,a.rja . • 80.- 80.w 1stu,u .Mk. 935 77. . kapitały francuskie i belgijskie. P<0dobnież KunatautynGpol , irn:!e 19.U5 ~""""""'~~ ..... , z 16056 106 24 87 83 2Q2 29 42 51 98 przedstawia się położenie bulgarskiego prze- Maci.ryt 117·~ 0 R.edaktor odnnw • .Aleksauder Bieliński. 67 '80 587 609 17 39 41 727 47 74 007 58 70 myslu. Ogółem znajduje się 400 fabryk (mly- -- „:>. l „1.1 r 17041 99 143 64 66 237 59 77 456 64 , tk 1_, ) Wiedałi, 211 styem1a, "'- ;,; · 
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now parnwych, aJ.J..fil. i przędzalni weł:ny etc. . ii ·· · ~ ł ł u•piuu~YJ 005 69 81 709 28 37 819 90 941 5 . ·' 'Przy dalszym rozwoju swego rolnictwa Bułg!lrj-a l"'fl.!A cru! ł nakład: WJua\Ylłlcnn Du1Sl 8 .• Bi UdUUl!)S\ 10.n.łO 58.. 139 232. 72 320 23 97 417 26 .. 6?1 ... Czeki na Berlin. • 150 h <JV "' ' w i. WNif ~ )dola wyżywić ludność trzy .ra:zy większą oo tej 

111 111 
Aru!iterda.m • oió:50 łitf>.UO l łf. Li.lrmiUmu1 • 74 529 639 87 733 47 60 92 801 19 25 51 63 96 hla.: -Obecnie posiada. Należy się spodziewah ,, .B lu9. - 169.- 9''". A ,f 
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(e} Rosyjski handel iewnętrzny w ost.at
ti>Cili. latach iprzedsitawiaJ: się następująoo {w 
1„000 .ro.),: · 

'Pl'Z&wyżlca. 
importu nad 

eksportem 

l914 909,249 1~004,359 95,110 
1915 816,026 811,618 495,592 
11916 485,224 l,897,690 1,412,466 
1917. 386~ 776 2,224,994 1,838,218 

"(e)· ·Syndykat importu zboża w Berlinie. 
~ ,,.Nm·<ldeutsche Allgemeine Zeitung" czyta
my: W sprawie rzamie.rzonego sylll<lykatu im
portu ~boża d.onoszą nam, że projekt t-en po
rwstal w berlińskich 1.."1QJacih handl-OWY'<ili, które 
,;bliiyly się oo sfer xzą<lowy·c.h. N-onierencJe 
w sprawie utVw"Orzenia syndykatu nie są jesz... 
~ ulmńezone, prz.e<lewszystkiem obecnie o
mawia się iz miarodajnemi firmami Austr-0 • 
iWęgier kwiestję ieen. etc. W sy.ndykacie będą 
moogly w.z.iąć udział tylko tak1e łiirrny, które 
jieazc:ze pmed wojną impor:bowaly zboże. 

(e) Z angielskiego pr1emysl11 łarbia.:rsJde.-1 
g4). Reut.e.r podaje <l'O wia<l·omośd se.nsacyjmf 
wiiadomość, że k!omiisja angielsldeg<J przemy
słu włóknistego ro-0byla w Szwaj-0arji 257 taj
nych tni-emieckiłt,-,h recept na sporzą<ltuuńe 
barwników dla przemy.slu wilólmlJs.tego. Wobec 

11 • Kopenharen ' • :dU.iv 2i31 .... o (Tabela nieun.ędow.a). ooo 63 68 99 621 68 · 749 803 36 48 57 58 917~. 
__.,... ":,,. P:iąta klasa. D1iewiąt1 lhień oiągnienia. 21024 44 110 13 33 206 8 315 81 404 4:J Zurych, 22 styeznia. 

W płaty: na Lendya 
lll , Paryi .• · • „ 11 Berli.łl ~':~ ·:·· • 
li " !i.'.l.,YRI. -~· . ·." • 
• 11 lV iti!lień • 
11 • .Awstcrtlam • 
111 llł hvw-Yurk • 
11 • Petersliurg • --.Amsterdam, 22 styczni'i.. 

Czeki na. .Berlin • 
• 11 Londya 
• " P&ry~ • 
• n W1euań 
11 lł .KoiJ~Uha.g~ 
11 " ~ztukt.10lm 
• • l\owy~J:urlc 
1t • &inva,jea.rjt 

Nowy• York, ~2 styewia.. 

Wek1ole n .Berlin. 
" " Pa.ry:łi „ • Londy.ll 

Ca..nadia.n Paeilie • 
Auenda C•.lt.P•r .M:inini 
Sr@bro • , • 

„ . 

22/1 

21.18 
78.211 
8t,G I 

!>2.8V 
53.7i> 

Ulo.iv 
4.!b 

'h.-

2211 

.\3.75 
lu.!J Ló 
4.1.-
25.{u 
7v.7~ 
77.'l.U 

2-.!8..,U 
ij.-

22!1 

!1/l 

~1.H 
78.-
8a..óO 
51.-
bi.-

193 • .ii 
4.Mc 

78.-

2!/1 

95 509 aa 66 84 95 724 804 74 ss 912 83 ~ Glów.niejsze wygraine pa<Ut a:ia nastęP'ująoo 22081 1i1 42 69 80 92 251 320 64 474 9f 
XUllllefl; 500 50 99 617 97 700 800 55 94 9ł3 19 41 98. \ 

Mk. 4,000 Nr, 13149. 
Mk. 2,000 Nr. Nr.: 6774 28399. 
llk. 1,000 Nr. Nr. 6UUJ 2U100 29398. ' 
Mk. 500 Nr • .Nr.: 9655 12006 13863 16900 

14546 29726 $1615. 
Mk. 200 Nr. N:r.: 387 1435 5800 5891 6041 

8972 10915 12943 10703 10011 231!8 2U65 

23005 1Ó 34 90 108 22 24 44 205 868 41~j 
95 500 oo 35 680 706 2'i 67 11 73 99 810 14 21ł 94 .·· f 

• 2400118 29 85 52 178 79 84 8!5 216 24 61!. 
347 56 412 29 5-09 w 001 52 57 as 702 24 211 
34 5-0 9S 800 48. . . 

25044 47 148 OO 214 22 43 BOS 75 413 ~·· 
86 619 776 800 26 44 57 77 924 66 78. 'f 

41.- 26076 oo 97 170 84 211 50 69 78 840 51i 
lU.916 Po 160 mk. następujące Nr. Nr,.: 439 46 6oo 516 81 46 52 78 SOS 4 42 52 928 41! 

28357 30641 307&2 01784. 
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I. t· ' . 
1:~iędzynarodowy Teatr " = Dziś o godz. 8.15 wiecz. Premjera z udziałem całego zespołu oraz świezóangażowanych sil artystycznych ~ 
SC.A.J:...A. 

Cegielniana 18. 
Dyrekcja S. Kuperman 

Cud. :Dzieci :BodeY.:ti r'~?~l;~~~~~~?~ Ił w Sob~tę, 26 s.ty<'znia o 8 P? p~l. dla Dz1·eci Świeże siły. - Nowy .. repertuar. fi.So-1 Spec J al n e Przedstavnenie · . . . · , 

:E~.:t:.TFl..S~ :S:A..~:OI_aC> "VV'EJ 
przy Stowarzyszeniu Handlowców Polskich 

Piotrkowska nr. 108. 

11 
I 

w zupełności zastępuj a miód 
sprzedawany przez 

WARSZAWSKIE Z EMIAŃSKIE 
TOWA ZYST ... ilO Wh„Et.ZARSAIE 

I · Kupimy Ni ~ · 

, ,,GODZINY POLSU' · 

I. z. d„ 4 listopad.a UH7 r. ł 
Zgłaszad sł~ do adm i( Nowy kurs p6lroczny rozpoczyn8. si~ dnia 1 lutego o godzinie 

6 wieczorem~ - po -4.50 Mk. .I „GQdziny Polski•. sa8: 
llllllall4llilllllllamlllilllllllll11Blli!1111111111!11111111111111111111!!lilllllllll!ll!\ 

Wszelkich informacji udziela Kanoelarja. Stowarzyszenia codziennie od I Sprzeda~ w s1ilepach własnych: .Andrzeja 3, 
Piotrkowska 131 141, Dzielna 26, Widzewska 126. 
Sprzedaż hurliowa od 5 f . .Aleja .Kośc:iu.szlti 29. 

I Akuszerka 
~ R. Pipikowa ~· 

godz. 6 do 8 wieczorem. . 514-:1 

· 5M 

I 11C1!.-.aB1G1-.llillłDr4D14DC 
z dyplomem Ces. Ak. w F-: 
tersburgu, praktykująca · ~f 
ła.t. przyjmuje. od 9 ranfł I R!~~~!imożna 

Kl\111111-..--1111 Flanele kolorowe od .Mk. !>.90 ·OGLO E IE. ł..chU:fPiołrkowwska Sł~ 
w .. pod w., wejśoi• na lfłw'1 poleca ze składu i wagonowo Drzawa 

opałowa 

rtbane 

TORF Dachówkę cementową "WIEK" 
prasowany i glinianą 

w rótn1oh gatunkach ora.21 

SUChJ. Jielki żelazne, Cement, 
Wapno budowlane 

ł 

i n&wozowe. 

'k k Drzym a ł a ptzy1-
A USZftr 8 muje. Łór't, Piotr-
kciwsk a :łl2!l m · 10 v:::n9 -1 • < 
h:vgła-.łk'!ll :.-amoazieln<i i.n.11rzll!· 
ftf1J łub! 1iJ tina do gab netu 
d~rrt!St~cznrg-0 na wyjazd. W,a
fUflki dogodne. Oferty d?„admm 
Oodzmy'" pod us. O. 5.-. 

~ ~4~~-1 

I.i: B lł!.abfo spr.zedaJę po CIWit 
Il. · • ni.u o kosztu. Orla ..Nli :.13, 
StGianda. · 362-1~2 

A rll'I om obznarm ooy :Ił ogra· a u.l dmctwern poszuk1wa
nv jest na wie§ od 1 lutego. O
ferty sub „P. P. w admin. „Go· 
d:dny Po1s1<i„ 492-3-1 

Kuz, rii!I ł'ia fol1.1.arku, l:żącym 
Ina 11r:zy szosie do wvnaię

cia. Dzier:hWC<i musi h\ć hH.: 
obz'?aim1r,ny a reoar.:icją. "maszyn 
rolniczych. Oferty sub „R. ł<," 
w :-idmin „GoJziny" . 49~--·{-1 

A Wił R G O. jako puk w .towa· 
nie na. I isty zastawne 

Jódzlde za Hl 3~0:.l I u450l po 
1000 rubli zagmął. Łaskawy zna
l<.zea zechce zwróci!! lila Stow. 
„o:twignia- 341-8-a 

Barchanyko!orowe „ „ 2.75 „ białe „ „ 2.50 
„ surowe „ „ 2.-

Resztki na damskiC', rn~skie i 
dziecinne ubrania i okrycia. Bo· 
stony, szewioty, welury, aloa12i, 
drap, sukno na kotuszk1 i ubra
nia uczniowskie i skautowskie, 
na ko'izule skau1owskie i roz
mait~ towarv na bluzki. Wie:k1 
wybór rozmaitych chustek. R(}

ine bawetn. resztki i cajgi •. 
Ceny niskie, łeo1 aiałe. 

Łód:l, ul. Widzewska .w. m. 10, 
front, 1I piętro na prawo 

53-10:) 

Dnia 4 stycznia 1918 :róku znaleziono w bra
mie domu przy ul. Długiej Nr• '88, trupa nowo
roełka płci <mązkiej, owiniętego w stary worek, ·z 
ktzf~ykiem wyci~tym z tektury na szyi •. · . 

Dane mogące słuźyó do wyświetlenia sprawy 
u,prasza się zakomunikowaó podpisanemu Sędziemu 
śjedozemu, akt S. 2/18. · 4.9i-'- l 

BiJ:rk1 ąfłdzf a ~ledozy 
prz.y Królew1ko-Pol.skiIQ. .B~d~ił Ok:r~gowym. 

Il -,. na prawo. ' 
Dla pat\ przy. j1młnyob swobodny~ 

lokat. 5-iO 
• % 

tekcji Deklam1cji 
· udziela 

Janu8z Staszewski 
art. Teatru Polskiego. 

Sbnkiewioza 67 
od godz. 4-6 w . .&7-1 

~·upl~ bufet i 6 s~olików ~ mar- Piakf vkanfl .l\Uoav. energicz•1v ił Ili daję. na W$zelkie z!l·fi· in·. ~·ł .. PA. szp. ortn .. emie.c.'.d,·.9·'111···.· •\ tg murowem1 płytami. O· · ·. l · • z ukończona i'lko: I" . . .. · ... 11 . k\\·ity . lombardowe uu '!. dany w gm„ Leśmier" fertv sub ttI• L.11 w admin. „Go- łątoJnkzą w Krz,tew:e i.z nie• K~.PaUll• futra, farderobe,dvw .... 110w Ł k. ·fzinv„ !i!P.-:3.l · ;;k. o.ńctónym kurstm chmielar· n.·.•;u.· ... 'i .. ·.J.•·. ··.P• .P. iotrk. O\\. 'Ska 69. m". "~'. 1 • p~czvc i;:go, na imią · · ··· . r • „_ eny ra nczaj\ówny. Łaskaw . Karb.Id ,,·,·". ••.'.•.''~a ru•.i• ino·~.~ ~nra 7. pov.odu \\ojnv, posguku· ll'..·ć .. pr$ ... · o.f.i.c .. li "i"'tro. 400-14. lnala„c" „ .., 6c' " "' " " • ' · k k • · •. „ ........ ~cuce zwr 1<! do. „.~ na dostae u Rotmana, .e J}ra ty i w rua1ątku łub też .~.· .. o. nt'diin,L:!I .. mChg..:ntna potrLe~ dmm1!<-tr „God?.1nv" . !St'J:,;.. :"Jowo .r.:„iska 8. front. fi44-&;.' ::irzv chmietarni. O erty pros.z< Fm! liUłtil bna zaraz do skle- Z ... ,. . 
fili .. bł Q r a· h na~.-yłać: Władysław Rajca, Mi· .Jl>U ... •rt ... • 'ó· l.J.kiem nfemieck .. lm i S""v~ . anin2ł Wei\Sd z pr..i1es(e1n: ~k . e a „u Zli: am a lfLeC . POl\Oi .l.,..·lów IT lf'°" On ·~óue"" now ł ... u '& ro 1 oo '"U"'t'a' w•""n·.i~ 1 . u wyje.taża1ąc. Główna 9. t..il•d ....., """' ,..i:1t " 11., y . .. „_., h;rtv. składać: Piotr&ow- • · ... • "~". •.v .:n rn. h . . 4W·-lł·l .•. · i<ł!'łiski .'i00-24 .ą. łvlaC1!rnwfl!k .. 1.· .• !H!9-,~l rz€zo p. Che1mana. Pól\Oik~ · ~•ee ~ Karo, tv ro R.. Reł.11.il:n-:rtf lił Poszukuj~ ~~r~~ł~k~~~! ~ę~;~ Pia ko :11rd~~!~~ ~~1,;ko~~' ,:ął~:~~po~~:~;miŁ~jz~fe' T9!~n;~c~~a~r~"~~~~~n1· ' . ·' mian ia. udz'.elen.e .ekc1i niem:ec- .ska U.1, wiadomość u stróża •.. · Pri>zydjum Pelk1i. ria. lmi~ Ruch- 11 ... 'dego. Aares: Długa nr. 143 m. f,41..-.=1 11 · Halpern: G30 pud„ karbidu .~ ~· ~0p!~trpą. z:;ue moi na ~d1,,,gof z1". .z a. nf na. ła . leglty ~acia: .eh ..• eKbu. 'N a a ·z:::.:-, R-. · .... lli ..... ł~a--:1-eg:".".n:-_Y~J:n-ct_q_a """c.,..h~: e-oo"""w-w-. 1 MR •• ;t,51 ', ut.~iJ.'rl~~. tit~ ..• • ~ Cił P-..n.• ~ t~,,..- 9 "l . na imtęMendła rysz- "'fi'~ ·. na 1m1ę Szrnula Al· Gellebtera. , , ,, tał:•wa. na a osoby„ .. · ap~l btra, łl!l a. esQiJ.y. , •, ~l 




